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Dymisja ministra skarbu 


P. Qabrjel Czechowicz, minister skarbu na 
dwa zawody, podal się do dymisji i — co dziw- 
uiejsze — dymisja ta została przyjęta. Byliśmy 
przekonani, że około i o osobę ministra skar- 
bu odbędzie się „rozgrywka“ z Sejmem, że 
rząd względnie jak brzini powszechnie u- 
żywany termin — miarodajny czynnik nie u- 
stapi wobec Sejmu, który temu właśnie mini- 
strowi wytacza proces o to, co zawinił cały 
rząd. Stało się inaczej poświęcono ministra, 
nie próbowano wedrzeć się na teren spraw sej- 
mowych, Sejm okazał swą siłę. 

Z kilku szczegółów, jakic przelosłają się z 
ubrad czwartkowej Rady zabinetowej, wyni- 
ka, że w rządzie nurtowały dwa prądy: jeden 
za mraworządnością ti. do zadośćuczynienia 
żądaniu o wniesienie przedłożenia kredytów 
dodatkowych, drugi za utrzymaniem dotyci- 
czasowego kursu lekceważenia Sejinu, a więc 
obejścia się bez jicgo zatwierdzenia przekro- 
czeń budżetowych. P. Czechowicz i jeszcze 
dwaj ministrowie byli za pierwszym prądem, 
co jest zupełnie zrozumiale. Pomijając zaprzy- 
siężony obowiązek ministra irzyinania się u- 


stawy, w tym wypadku budżetu, p. Czecho- | 


kiego punktu widzenia można pojąć położenie 
ministra, kłóry jako pierwszy w niepodległej 
Polsce ma stanąć przed Trybunałem Stanu! 
Ma stanąć ! — może nie z własnej winy. To, 
co p. Czechowicz powiedział w piątek seimo- 
wej komisji budżetowej jako ciału przygoto- 
wującemu przeciw miemu oskarżenie, jest wy- 
mowaeri, acz zgoła nienowem, świadectwem. 
kto i jak u nas się rządzi. Minister skarbu jako 
wykonawca całości budżetu, jako za prawidło- 
we jego wykonanie odpowiedzialny staje wo- 
bec uchwały Rady ministrów, która mu każe 
ustawe przekroczyć. Możnaby powiedzieć, że 
minister skarbu ima w tym wypadku wolny 
wybór między usłuchaniem takiego razkazu | 
podaniem się da dymisji — łatwiel to teorety- 
cznie powiedzieć niż praktycznie wykonać. 
Przedewszystkiem i minister skarbu jest czło- 
wiekiem, dla którego teka ministerjalna przed- 
stawia pewien urok i niełatwa z nią się roz- 
staje; powióre „miarodajny czynnik" nietylka 
desygnuje ministrów, ale ma też moc zatrzy- 
mania Ich choćby wbrew ich woli. Tak też za- 
pewne było i z p. Czechowiczem, dopóki Sejm 
ue wiedział, co się za jego plecyma dzieje. 


wiez był też osobiście interesowany: z ludz- | Z cliwiią. gdy się dowiedział 1 przysiąpił do 
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wyciągnięcia konsekwench. p. Czechowicz 
stał się ciężarem; z lekkierm sercem pozwolo- 
ma mu odejść. 

W całej tej historji jest jedna rzecz, zupełnie 
niezrozumiała. Wszak Sejm kilkakrotnie za- 
znaczał, że nietyłe chodzi mu o dokonane prze- 
kroczenia budżetowe, których żadna siła już 
odrobić nie potrafi, ile o dodatkowe zalegalizo- 
wanie tego przekroczenia. Wszak Sejm i na 
plenum i w komisji budżetowej kiłkakrotnic 
żądał, zaś przedstawiciele rządu pp. Bartal i 
Czechowicz kilkakrothie przyrzekali, że o tę 
legalizację wystąpią, a jednak dotychczas tego 
nie uczyniono. Minowoli nasuwa się przy- 
puszczenie, że tu jest coś do ukrycia; że mie- 
tyfko na „wyżywienie wojska i paszę" wyda- 
no połowę przekroczomej sumy — musi tu być 
jakaś rzecz do ukrycia, która musiałahy wyjść 
na jaw, gdyby Sejm, uchwalając kredyty do- 
datkowe, zaczął dochodzić, na co one zostały 
zużyte. 

Każdy bezstrorny człowiek, przechodząc 
różme fazy tej historji, musi przyjść do prze- 
konania, że cała wina tego, co się stało, leży 
po stronie rządu. Jeżeli minister w kilka godzin 
po swem ustąpieniu skarży się publicznie, że 
nie miał dostępu do Sejmu, który byl ciągle od- 
raczany i zamykany, można pojąć, że stało się 
to nie w interesie państwa, ale w interesle ce- 
lujiącym w państwo, które postawiono w rzad- 
kiem gdzieńtdziej położeniu: pociągnięcia mi- 
nistra do odpowiedziainości. Widzimy też 
z tych słów p. Czechowicza i z odsłoniętych 
zajść zakulisowych. że nie wszyscy ministro- 
wie są zachwyceni tą polityką przeciw Sejmo- 
wi wymierzoną, są jednak widocznie bezsilni 
i muszą — ponosząc najmniejszą może część 
winy — stać się*kozłami ofiarnemi, ponieważ 
właściwego winowajcy dosięgnąć nie można. 

Uchwała piątkowa komisji budżetowej, po- 
stanawiająca kontynuować proces oskarżenia 
byłego ministra skarbu, jest Śwladectwem po- 
czucia siły, jakie Sejm ma obecnie na skutek 
skonsolidowania się lewicy. Nie poraz pierw- 
szy w ciągu tej sesji Sejm demonstruje, że nie 
boi się narzuconej mu walki, że gotów jest bro- 
nić każdej należnej mu pozycii. Sejm przepro- 
wadził swą wolę przy skreśleniach budżeto- 
wych, Sejm przeprowadził zmiany w dekrc- 
cle o ustroju sądownictwa, Sejm uchwala usta- 
wy o samorządzie | zgromadzentach — rząd 
został zepchnięty do defensywy, w której 
główną jego bronią jest Senat. Co będzie po 
uchwaleniu budżetu, to inna rzecz. Nikt nie łu- 
dzi się, żeby „czynnik mlarodajny* dał za wy- 
graną i pozwolił Sejmowi dokończyć rozpo- 
częte poza budżetem prace. Cokolwiek się sta- 
nie, jedno z tej Sesii wyjdzie z korzyścią dla 
życia państwowego: męska obrona Sejmu 
przed pogwałcemiemi jego praw. 

s " 


W dymisji p. Czechowicza uderzają dwfe 
rzeczy: 1) w dyskusji w Sejmie nad wnioskiem 
o postawienie ministra skarbu w stan oskarże- 
nia szef rządu p. Bartel oświadczył, że cały 
rząd solidaryzuje się z tym mlnistsem i że wo- 
bec tego należałoby zacytować przed Trybu- 
nał Stanu cały rząd, nie zaś samego ministra 
skarbu. Tak się mówiło, gdy jeszcze nie było 
pewmości. że Sejm oskarżenie zadecyduje. A 


gdy sprawa wzięła poważny obrót, ta publicz- 
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nie ogłoszona sylidarność rządu nie ujawniła 
się, rza pozostaje rządem i tyłko munistra ; 
skarbu zrobiono koziem oliarnym. 2) P. Cze- 
chowicz w swej obronie na komisji bnidżeto- 


wej żalił się, że nie było Seimu. do którego 
imógłby się w swoim czasie zwrócić o kredy- 


ty uzupełniające i dlatego musiał zadow-lić się Í 


uchwałami czy zleceniami Rady ministrów. -— 
O ile nam wiadomo. to „niebycie Sejmu” dzła- 
lo się nietykko za wiedzą rządu. ale z icgo ini- 


cjatywy, gdyż zarządzenie prezydenta Rze- : 


czynospolitej zamykające czy adraczające se- 
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Senatorka tow. Kłuszyńska o budżecie 
ministerstwa spraw wewnętrznych 


Na czwarikowem posiedzeniu Senatu w dysku- ! 
sji nad budźctem ministerstwa spray wewnętrz= ; 


nych zabrała glos tow. Kłuszyńska: 

W tym resorcie, tak samo jak w innych, naj- 
wyzszym panem mus: być ustawa, na co mini- 
strowie składają przysięgę. Dziwna rzecz, że an 
razu napaści prasy na Sejm nie zostaiy skonti- 
skowame. Nienawiść do demokracji jest jiedynem 
źródłem. które ma w te! chwili ażywić nasz na- 
ród. Zapomina się. że demokracja parlamentarna 
dopiero umoż u w r. 1919 scenieniowanie pań- 
stwa polskiego, a w r. 1920 obronila mepadłezłość. 
Zdaje się, że nikt na świecie nie mówi tak żle 
UBU jak to robi pewien ndłam prasy. ozła- 
szdjąc wywiady, a zwłaszcza dodając swoje Ko- 
ineltarze do tego. Od czasu Sejmu ustawodaw- 
szego poslowie mieli neograniczoną możność sty- 
kania się ze swymi wyborcami. Teraz się to skoń- 


czyło. Wyszedł okólnik. który w niektórych stra- | 


jach jest w ten sposåb rozu uiai, że wójt o każ- 
dei porze dnia I nocy musi natychmlast zawlado- 


mlć posterunek nolicji, czy wa wsl przypadkiem nie , 


znalazł się laki poseł. Jożcli laki poseł me chee 
wcale zwoływać zgromadzenia, a tylko w poni- 
nem kole kilku czy kilkunastu osób. nawel w pry- 
watnem mieszkamu chce porozmawiać, ta się ta- 
kie zedramie rozpędza. 

Zerwalo się u nas kontakt z demokracią, za- 
częło się mobilizcję i z pod ziemi wyrosła „czwar- 
ta brygada". Tam są ludzie niegłupi. powiedzieli: 
stajemy do apelu, ale co za to dostaniemy? Za- 
żądali zabezpieczenia swych interesów i podzie- 
lenia się z nimm władzą. Stąd obecność monarchi- 
słów w zablnetach pomajowych. Tysiace ludzi szło 
na Śmierć za Polskę, alc za Polskę ludową i nie 
można im teraz odpowiedzieć dwoma słowami: 
„Nieśwież i Dzików”. Hasło solidaryzmu to tylko 
możność robienia iuteresów i wyzysku klasy pra- 
<ującej. Złemiaństwo i Hnansjera chwałą sobie rzą- 
dy pomajowe, ale nędza urzędników stała się już 
przysłowiową. Rezerwy kasawc — lo niewypła- 
sone pensje. A warstwom posiadającym darowa- 
no podatek majątkowy. Nie wiem, czy go mogły 
zapłacić, ale chyba tembardziej nie mogli tego za- 
płacić urzędnicy. 

Przechodząc do spraw narodowościowych tow. 
Kłuszyńska zaznacza. że należy wreszcie dojść 
do porozumienia z mniejszościami, które często 
maja słuszny żal za codzienne zatruwanie im ży- 
cia. Każdy naród ma prawa do życia. Przyczyny 
istniejących zatargów dopatruje się mówczyni mie 
w antagonizmie ludu polskiego i ukraińskiego, lecz 
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już nadszedł 
wielki transport 


PŁASZCZY 


oraz ubrań męskich 
raglanów 
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sję zostaje wydane na wniosek rządu. Dlacze- 
goż p. Czechowicz nie sprzeciwił się uniemo- 
żliwiemu mu osiągnięcia legalnego zezwolenia 
na nieprzewidziane budżetem wydatki, jeżeli 
— jak mówi teraz — uważał je za konieczne 
w interesie państwa? 

Jedno i drugie zawierają w sobie ciężkie 
przewinienie | — conajmniej — nieostrożność 
ze strony rządu i wymaga, aby na przyszłość ' 
nie zamykano ministrom drogi do Sejmu, gdy 
jei pożądają, oraz by nie szafowaie tak hojnie 
demonstracjami solidarności. której w razie | 
potrzeby nie stosuje się. 


|-islaa wożko 


sriesecreyin, nejmemsar ih 
Płaszczy, kostjumów i sukien 


pa bajecznie Niskich <enach przedsezonowych! 


WILHELM VOGLER 


Kraków, FLORJANS-A 10. Tal. 3467 


w walce klasowej, na wschodzie bowiem znajdu- 
lą się malątki obszarników polskich 1 ich wpły- 
wowi przypisuje takie ustosunkowanie się władz. 
Trzeba zawrócić wreszcic z dotychczasowej blę- 
dnej drogi, zerwać ze wschodniemi metodami, bo. 
gdyby obecny system dał nawet dobrobyt, to i tak 
rozwallmy złotą klatkę, ho chcemy ustroju demo- 
kratycznego. Niech nikt nie myśli. że ne mamy 
arsenału. Nasz arsenał jest wielki i dobrze zaopa- 
trzony, lecz nie sięgamy doń w poczuciu odpowie- 
dzialności, bo dobro państwa jest dla nas pierw- 
szem wskazaniem. Ale gdy do tego bedziemy zmu- 
szeni, to arsenał nasz możemy kłedyś otworzyć. 

Co się tyczy adrminisiracji, to dość raz otwo- 
rzyć furtkę do samowoli, aby z niej już szale ko- 
szystala. Komenda policii w Gorlicach zażądała 
ad gminy założenia telefonu i wyposażenia lokalu | 
komendy w meble. Jest tu nowy podatek, nałożo- 
ny przez policię. Na podstawie jakiej ustawy? — 
Obywatelowi, który zwróci? się o pożyczkę. od- 
mówiono jei. motywując tem. że należy do PPS. 
To są drobne przykłady. 

Minister Składkawski sświudczy| oficiałnie. że 
policja nie bije. Niedawno Dąbrowie koło Tar- 
nowa pobiła icdnak kogoś podejrzanego a kra- 
dzicż, a przeć parn dniami w fabryce Kierskieza 
w zajścit! z tzzekutorem wezwana policja pobiła 
-obotni < wzywano pogotowie. Była też 
zajście mię k rzem rządu, a szoferem. 
Pisma. które podaly o tem wzmiankę, skoniisko- 
wano. a Szofcrawi odebrano prawo jazdy, bo na- 
gle przekonano się, że był kiedyś karany. 

Wyrażam przekonanie całej lewicy, że niema 
tej sily, któraby zabiła w narodzie wolność Obec- 
na wolność jest tylko zamaskowanym despotyz= 
mem. Jeśli uda się wam nawet odrzucić nas z po- 
zycji, którą zajmujemy. to wrócimy. ba nietyłko 
stro, ale i dzisiejszy wieczór da nas należy. (Hu- 
szne oklaski na lewicy). 


SPRAWA FUNDUSZU DYSPOZYCYJNEGO 


Mimster spraw wewn. zen. Składkowski broni 
swego funduszu dyspozycyinega, który mu jest 
potrzebny na walkę ze szpiezostwem i czynnika- 
mi wywrotowemi. 

Sen. Januszewski (Wyzwol.): Datbym te pie- 
niądze innemu ministrowi, panu nie. 

Min. Składkowski: Jeżeli się panu nie podobam, 
to pan ma prawo mnie wyrzucić, ale tyjko ięzy- 
kiem parlamentarnym. Nie możemy dlatego, że 
ktoś się komuś nie podoba. pozwalać, aby razdra- | 

| 
i 


pywali Polskę. 

Sen. Januszewski: Nikt z nas nie mówH, że ad- 
mawla się wogóle ministrowi. 

Min. Sktadkowski: Ale ia jestem ministrem pol- 
skim. 

Sen. Januszewski: Gdy inny przyjdzie. io jemu 
uchwalimy. Nie jestem marszalkiem Piłsudskim. 
żebym naznaczał ministrów. 

Min. Składkowski: Stwierdzam. że czynniki wy 
wrotowe cieszą się z tego. 

Sen. Januszewski: Z tezo się cieszą. że pan się 
upiera i me chce usiąpić. 

Min. Składkowski: Z tego się smuca. bo ja im 
dobrze daje w skórę. 


Wypłacać emerytury 
punktualnie! 


Od Jednego z emerytów państwa- 
wych ońrzytnaliśmy następujący list. 
który uważamy za swój obowiązek w 
całości ogłosić. 

Wielce Szanowny Pame Redaktorze! 

Niechaj Pana nie zadziwi mój lst, dykluwany 
mozżaleniem i przygmębieniein. Po dwnkiziestoler- 
niej czynnej służbie państwowej jestem od noku 
cywilnym emerytem państwowym i pragrwiłoy ni 
zasięgnąć porady, jakie wlaściwie enieryt pań- 
stwowy może mzedsięwziąć kroki celem bronie- 
nia słe przed krzywdzącem postępowaniem lzby 
Skarbowej, wypłacającej mu zaopatrzenie emery- 
talne, skoro wszystkie środki drogi służbowej bcz- 
skutecznie wyczerpal. 

Od roku bedac emerytem, otrzymalem dop'ero 
raz jeden zaopatrzenie emerytalne punktualnie, t. 
1 w dniu. prawem przepisanym, czyll dma druzie- 
go w acu, zresztą wyplacano mi emeryture 
w dniach: 6, & 10, a nawet i 16. zamiast 2-go. 
W jednym zaś miesiącu nie otrzymalem em.:vytu- 
ry wcale, bez żadnego zawiadomienia naprzód, on 
jest sprzecznem z postanowieriani artykułu 5-gu 
nstawy emerytalnej, który przewiduje możność ad- 
ministracyjiego zajecia z tytuhi nałeżności uv 
skarbu państwa zalciłaje jeduc: piątej części z to- 
patrzenia emerytamego, o czem zresztą Izba Skar 
bowa wima zawsze zawiadomić naczas intereso- 
wanego. Dzista do dnia 4 hm. nie otrzymałem c- 
merytury za marzec. 

Zdawałoby się to głuystwem, wiem. ale swa- 
żywszy mode położewie, jest to zresztą dla mnie 
więcej niż przykrą i kłopotfiwą rzeczą. Z uwagi 
bowiem na chorobę syna zimaszony byłe umie- 
ścić go na połecenie lekarzy w jednej z miejsco- 
wości Klmatycznych. Żyjąc zaś jedynie tylko z 
emerytury. musiałem wraz z rodziną czasowo zi- 
mieszkać w tej miejsoowości dla zimmicjszenia ko- 
sztów utrzymania. Chory syu i drugi, uczęszczaja 
da mielsoawego gimnazjum. A teraz proszę sę 
przyglądnąć jak wygląda poczatek każdego mle- 
saca u mre w domu wobec nlenunktuatności ' 
Opłęszałości Izby Skarbowel: 

Właściciefka donm, w którym mieszkam, żąda 
czynszu punktualnie, a nie otrzymawszy go, wy- 
powiada mi mieszkanie z miejsca i obdarza mnie 
cpitetami jak „dziad”, „kto nie ma pieniędzy. nie 
powinen tu przyjeżdżać" i t p. Obaj synowie 
przynieśli wezwanie z dyrekcji zinazjum, by na- 
tychmlast złożyć opłatę szkolną (wprawdzie zni- 
żoną do połowy) pod grozą wstrzymania ich od 
uazęszozania do szkoły. Nadto otrzymaleqjn wczwa 
nia do zapłacenia: 1) za światło ełełotryczee pod 
rygorem wyłączenia instalacji t kosztów nowego 
włączenia, 2) podatku lokatorskiego pod grozą ka- 
ry za zwłokę, oraz kosztów ezzektwyjnych, i 3) 
wezwanie z Kasy Chorych do zapłacenia składki 
ubezpieczeniowcj za służącą pod rygorem pray- 
imusowego Ściągnięcia i 2 procent zwłoki. 

Na racie tyle, nie mówiąc o sklepie, w którym 
płacę miesięcznie za pobrane Środki żywnościowe. 

Jak wyziąda mola punktualność wobec 1 epunk- 
tialności Izhy Skarbowej? A przecież ten funkcjo- 
naclusz, który wymierza mi emeryture. również 
żyje z miesięcznych poborów | ciekawy jestem, 
jakie pieklo by zrobił w swoim umzędzie, gdyby 
zamiast |-go, na co liczy, wypłacono mu „pobory 
16-%0 lub wcale nie, bez żadnego zawiadomienia. 
Gdzie poczucie obowiązku? 

Wniosłem do ministerstwa skarbu tnzy pisina, a 
to; F) zażalenie Z powodu potrącema mi w swoim 
czasie od pnzemńiaiąco pobieranego wynagrodze- 
nia kontraktowego składek na fundusz emerytat- 
ny. 2) zażalenie z powodu niewypłacenia mi w ie- 
danym miesiącu emerytury zupelnie | wreszcie 3) 
rekurs od orzeczenia lzby Skarbowej w sprawie 
bezprawnego wsżrzymania mi na jeden miesiąc 
zaopatrzenia emerytalnego. 

Na odpowłedź ministerstwa czekam miesiącami, 
mimo. że nasiępułe w pewnych odstępach czasu 
trzykrotnie prosiiem o przyśpieszenie załatwień'a 
moich piam i oddanie ml odpowiedzi. 

W koń zaznaczam, Że wobec złamania przez 
Irbe Skarbowa przepisu artykułm 5 ustawy eme- 
rytałne] zmuszony byłem pożyczyć sobie 300 zło- 
tych, od których placę 5 procent miesięcznie, t. l. 
15 złotych każdego miesiąca! Czy lzba Skarbowa 
zwróci ten wydatek? 

Ponieważ ze swoj strony wszystko poczyniem 
co moglem aby wyplsię zaopatrzenia uporządika- 
wać i aby Izbie w niezaradmości dopomóc. narazi- 
lcm się na koszta liaznej korespondencii bezsku- 
Tecznie. — proszę o laskawe wskazanie mi dałszeą 
drogi 


WENE 
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ILÓNRI, 
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Bałagan węglowy w dyiekcji kolejowej 


w Krakowie 


Zarząd okręzawy ZZK pisze nam: Pracownicy 
kolejowi w tutejszym okręgu odczuli na swej skó- 
rze w całej pelni skutki węglowego bałaganu w 
dyrekcji krakowskiej. Oczywiście źródło zła tkwi- 
ło w sabotażu kolejnictwa przez baranów węzla- 
wych i w swoistej miękkości sfer rządowych dla 
zwyżkowycii tendencji węglowych potentatów, w 
dużej jednak mierza odpowiedzialność za dostawę 
wegla | ohdzielenie węzlem pracowników ponoszą 
władze lokalne. 

Przydział węgla po cenie zniżkowej przynosi 
wielką ulgę pracownikom kolejowym, szczegółniej 
w czasie niskich płac i drożyzny. To też dziwić | 
się nie można rozzoryczeniu z powodu lekcewa- 
żącego traktowania dostawy węgla, tembardziej, 
ze kolejarze nawct za najgorszych czasów byli le- 
piej pod tym względem zaopatrzeni. 

Brak węgla zmuszał kolejarzy do żądania zwro- 
tu potrąconych już zgóry z miesięcznego uposaże- 
na węglowych rat i do zakupna węgła w prywat- 
mych handlack po mocno wyśrubowanych cenach. 
Nie braklo w tym wypadku dowodów złośliwości 
chochlika hiurokratyzmu przedłużającezo w mle- 
skończoność wypłatę zwrotu uiszczonej gotówki. 
Innych znowu narażono ua zwacznicjsze siraty 
z powodu częściowej dosiawy węgla do domu, nie 
mówiąc |uż o tych ciągtych wędrówkach żebra- | 
czych po zapłacony wegiel I utrudnieniach z usta- 
wieczną zmlaną biurowej manipulaci, węglową 
kartka itd. 

O wiele jeszcze tragicznie] wystąpiła mizeria 
węglowa na prowlncji. Tam pracownicy mieszka- 
jący zdala od węziów kolejowych względnie roz- 
dawczych posterunków nie otrzym=ll wogóle wę- 
zlowego deputatu, ami też kupić go nie mogli pry- 
watnie z powodu braku gotówki i utrudnionej do- 
stawy, wskutek zawieji Śnieżnych i złych warun- 
ków komunikacyjnych. 

Trudno było jechać furmanką w tak ciężkich 
warunkach po węgiel do stacji rozdawcze| odlc- 
złej częstokroć o kilkanaście kilometrów po to, 
ażeby przy dobrej woli i wyljątkawem usposobie- 
niu PP. rozdawców wracać z powrotem z kilku 
meirami węgla opłącając koszta dowozu — prze- 
noszące znacznie wartość nabytego wegi 

Oboiętnaść administracji kolejowej wystąpiła tu | 


w całej perme 

Nie pomogły prośby o dostarczenie wegla wa- 
gomami dla stacji najbliższej odległych mlejsco- 
wości, nawet za zwrotem kosztów transportu, 
wszystko ugrzęzło w trzęsawisku biurokratycz- 
nem. 

A działo się ta wszystko w czasie poprzedzają- 
cym wielkie mrozy, gdzie przy dobrej woli i tro- 
skliwości, można by było zaradzić złemu i uniknąć 
tych wszystkich przekleństw i rozgaryczenia z pô- 
wodu niedołęstwa t obojętności na głód i chłód 1u- 
dzi uczciwej a ciężkiej pracy. Tu właśnie tkwi zło. 
które należy radykalnie i skutecznie sanować, ob- 
ciąć skfzydełka chochlikowi biurokratyzmu powo- 
jennezo 

Odnasimy Sie tą drogą do pana prezesa krakow- 
skiej dyrekcji kolejowej ażeby wzlądnął w powrż- 
sze stosunki i usunął zło. 

Należałohy wzlądnąć w węgiową gospodarkę 
różnych pzrówozowni | rozdawczych stacji a mię- 
dzy innemi w stosimki w parowozowni w Debicy, 
gdzie wielu robotników drogowych mieszkających 
w Grablnach i okoHcznych wsiach zupełnie węzła 
nie cirzymało. 


En] 
Już nadeszły nowości na sezon 
wiosenny. 


Wełny ne_płaszcze i kostiumy — Kam- 
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Koce, Kapy, Koldry I hranki — Axan- 
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pe Mongol 
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lny i inne jedwabie 
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Bazar Konkureneyjny 


Lazar Frelwzid, Fiorjańska 44 |_ p, 
Tolełon Nr. 533, 


(tuż przy Bramie Florjańskiej). 
Największy wybór 


Tło rewolucii w Meksyku 


Da osądzenia stosunków, które wywołały obet ! 
ną rewelucję, należy przypomnieć, że urzędują 
cy od 1 listopada 1928 jako tymczasowy prezi* 
dent Portez Gil jest tylko chwilowa zastępcą de” | 
sygnowanego na prezydenta Callesa, który prze | 
gnal między swa jedną i drugą prezydentura zr” | 
tuć pauzę, zdaje sie na półtorą roku. Portez GH | 
byl za prezynduntury Callesa ministrem spraw 
wewnetrznych. Nie nalezał on ani do parti chlor 
skiej (agrarjuszy), am do partii robamiczej do kið | 
rei należał CaĦes, lecz należy do utworzonej przes 
Cailesa przed jego ustapieniem partji nanodowo-re 
wołucyjnej, która była pomyślana jako iącznik 
między obu powyższem! partjdmi. Gil jest też znać 
nawidzony ez kierykałów, którzy nie moga ma 


Bulet „ZACISZE“ 
nl. Fłorjańska L. 55 


Eutet „ZACISZE” 
* Florjañaka L. 55 


| robośnic: 


Zawiadamiamy 


naszych Miłych Elijentów. oraz Slałych Bywalców, $e 
z dniem f marca br. o goize 7 WAM roznyczymiwą 
KONCERT MUZYKI SALONOWEJ, klórą prowadzi 

nie znany uczeń Krak. Kons. Muzyki 


p. FR. BACHNIAK 


Firma prowadzona pod nowym energicznym 

gwarantuje piarwszorzędną rozrywkę. 

Balet ablicie zaopatrzony w przekąski zimne 

1 gorące. Wina najlepsze zagraniczne i krajowe. 
Piwa żywieckie dobrze konserwawane. 


zarządem 


O liczne odwiedziny uprasza | 


ZARZĄD. | 
PPFTTPTECOFFTPFFE" 


przebaczyć. że odmówił ułaskawienia mordercy 
Obrezowa 

Najsin:ciszą, bo najbardziej zwartą. jest partia 
n do której należą ież masy chłopów 
bezrelny: leże większa część ziemi należy do 
bogatych coszarników. Portez Gil jest właśnie re- 
prezenbntem interesów robotniozydi, chłopskich. 


aścicielom kopalħ, którzy nie mogą za- 
pomsieć, że jeszcze przed 10 laty byli nieograni- 
czonymi panami kraju i wyzyskiwaczami wszyst- 
kich pracujących. 

Kościół i burżuazja, same zbyt słabe dla wywo- 
lania ruchu rewolucyjnego, gromadzą okolo siebie, 
naturalnie za dobrą zapłalą — awanturników 
z calego kraju, znajdując też poparcie sianatyzo- 
wanej części chłopów, Ci Chłopi pochodzenia in- 
djańskiego nie mają pojęcia o stosunkach poli- 
tycznych i dają się prowadzić przez księży i pa- 
nów występujących wspólnie z hasłem obrony 
rzekoma uciskanego kościcla. 

W dotychczasowych rewaiuciach meksykańskich 
zawsze wielką rolę odgrywał kapitał ainerykań- 
ski, który w ten sposób bronił się przed wywła- 
szczeniem swych kopalń. Obecnie, gdy Cales po- 
rozumial się z nimi, trzymaja się oni od rewolucji 
zdaleka, zaś urzędowa Ameryka wyraźnie popie- 
ra rząd Gila. Zakaz Hoovera dostarczania powstań 
com broni jest dla nich ciężkim ciosem. Gdyby po- 
wstanie się przeciązneła, to wobec klęsk powstań- 
ców wydaje się wykluczonem. może Ameryka 
zmieniłaby swe stanowiska pad pozorem „obrany 
życia i mienia swych obywateli“; dziś jednak rze- 
czy stoją tak, że rewolucja nie ma żadnych wido- 
ków. 
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JUSILERSKIE ZOTE WERE NA SPŁĄTY 


Wiadomości poltuczne 


KTO SABOTUJE ROKOWANIA POLSKO- 
NIEMIECKIE”? 

„Berliner Tageblatt" zanneścij 6 bm. artykul. 
oświetlający krytycznie rolę przewodniczącego de- 
lezacji niemieckiej Hermesa w rokowaniach lan- 
dowych z Polską. Dziennik występuje ostro prze- 
<iwko oświadczeniu hermesa, złeżonemu na ze- 
braniu przedstawicieli kół agrarnych w Stuttgar- 
dzie w dniu 20 lutego, zawierającenu krytykę 
obecnej oilcjalnej nleimieckiej polltyki handlowej. 
Koła zainteresowane, jak podkreśla dziennik, przy- 
puszczają. iż dr. Hermes w krótkim czasie. gdy 
tylko uzyska szerszy zakres działania na terenie 
polityki agrarnej,'złoży mandat peinomocnika dn 
rokowań kandiowych z Polską. Obecny rząd nle- 
miecki, oświadcza dziennik, powinien wystrzegać 
się w przyszłości popełnienia błędu, obciążające- 
go konto b. rządu niemieckiego i nie powierzać 
kierownictwa rokowar*politykowi, który jako 
przedstawiciel parti i rzecznik interesów agrar- 
nych z konieczności musi pozostawać w konilik- 
cłe z wytycznemi rządu w sprawie rokowań. 

LITEWSKIE POGŁOSKI O TAJNYM 
TRAKTACIE POLSKO - RUMUŃSKIM 

W związku z zamieszczoną przez dzienniki ber- 
fińskie za kowieńską ..Lietuvos Akdas" wiadomo- 
Ścią o tajnym traktacie. wojskowym polsko - ru- 
muńskim minister Spraw zagranicznych Zaleski o- 
świadczył dziennikarzem w Genewie, iż nie Istnie- 
je żaden tajny trakiat połskn - rumuński. skiero- 
wany przeciw Rosji lub Litwie. Wiadomości tej 
minister zaprzeczył w sposób najbardziej formal- 
ny i kategoryczny. Jak zaznacza szwajcarska a- 
gencia telegraficzna, wiadomość dziennika litew- 
skiego stoj na poziomie sensacyjnej mublikacji o- 
głoszonej ostatnio przez „Utrechtsch Dagblad“. 
Także rumuński minister wojny zaprzeczył istnie- 
nlt tajnego traktatu wojskowego polsko - rumuń- 
skiego, skierowanego przeciw Litwie i sowietom. 
Tekst ogłoszony w Kownie a reprodukowaly przoż 
„Berliner Tageblatt" uważany jest w Bukareszcie 
za ordynarną mistyllkację. 

PRZED OSTATECZNEM UREGUŁOWANIEM 
SPRAWY REPARACYJ 

Eksperci reparacyjni odbyłi w piątek krótkie 
posiedzenie plenarne, na którem prowadzono w 
dalszym ciągu badania nad międzynarodową or- 
ganjzacią, powołaną do ostałecznogu ujęcia pro- 
biemu odszkodowań. Dła uniknięcia sprzecznych 
interpretacyj ogłoszony zostanie oficjalny ł szcze- 
zólowy komunikat. Jak słychać, ostateczne roz- 
wiązanie zagadnienia odszkodowań opierać się ma 
ua dwóch zasadach: 1) odebranie w możliwie naj- 
szerszyni zakresie wszelkiego charakteru poli- 
tycznego kwestii długu niemieckiego. w tym celu. 
aby wszelkie uclrylenia się Rzeszy niemieckiej od 
spłaty długu, wywoływały niezwłoczny ı auto- 
imatyczny wpływ na jej kredyty zagraniczne, 2) 
na skutecznem zabezpieczeniu Niemiec przed e- 
wentuulnością spadku kursu marki przy więk- 
szych wypłatach odszkodowawczych. 
CHAMBERLAIN LEKCEWAŻY PAKT KELLOGA 

„United Press" donosi z Nowego Jorku: Ko- 
respondent zenewski „New Jork Word“ podaje. 
iż Chamberlain w wywiadzie, z dziennikarzami 
angielskimi mia] się wyrazić ironicznie o pakcie 
Kelloga, uważając go jedynie za gest Ameryki. 
przeznaczony jedynie dla Amerykanów. Na zapy- 
tanie, czy ratyfikacja paktu przez tyle państw nie 
będzie korzystną dla ograniczenia zbrojeń, oświaxi 
czyć miał Chaimberlain ironicznie: Amerykanie bu- 
dują przecież 15 krażowników. „United Pres" do- 
nosi z Londynu w tei kwestii, że Chamberlain z 
całą stanowczością mia] zaprzeczyć powyższym 
pogloskom. Mimo to przewodniczący komisji za- 
granicznej Senatu amerykańskiego Borah zaata- 
kować miał gwałtownie Chamberlaina, zarzuca- 
jac mu, że jest przeciwnikiem paktu przeciw wo- 
jennego. 
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Wobec grożby powodzi 


Kraków, 10 marca. 
Dzieki informacjom. uzyskanym od naczelnika 
Wydziału Dróg Wodnych p. Jarosławieckiego, 
który kierule komitetem powodziowym, dowia- 
dujemy się ciekawych szczegółów o przyzotowa- 


niach i akcyi zapobiegawczych przeciw groźbie ' 


powodzi w województwie krakowskiem. 

Wedle nadeszłych relacyj z okołic podkarpac- 
kich. panuje tam pogoda przy wzroście tempera- 
tury. Rzek! górskie są w okowach lodowych, je- 
dnak częściowe lady topnieją na miejscu, ale nie 
pękają. W Mszanie Dolnej lakki śnieg, a tempera- 
tura w pobliżu 0 stopni. Nocą mróz. co przy Od. 


wilży lest pocieszającym objawem powolnego ta- | 


iania śniegu i lodów. Na górnej Wiśle i dolnej Sole 
również lód powali topnleje bez pękania. Jeżeli 
stan ten będzie trwał dlużej, lód roztopi się w rze- 
ve i o ile zupelnie nie usunie, ta wydatnie 
zumicjszy katastrofę powodzi. 

Przygotowania do zapobieżenia katastrofie e- 
wentualnej powodzi są mż na ukończeniu. Zaprto- 


wadzonn już sieć telefoniczną w tych mieiscowo- | 
Ściach, klóre są najbandziej narażone na wylewy í 


rzek. Również w pogotowiu znajdują się Oddz aty 
wojskowe. które w chwili ruszenia lodów odejdą 
na miejsca zagrożone. Czerwany Krzyż wysłał 
inż delegatów pa powlatach dla zorganizowania 


pomocy saitarmej. Również z chwilą ruszenia lo- ; 


dów konmtet powodziowy rozpocznie urzęduwa- 
mie w dzień i noc w permanencji w Krzysztofo- 
racli (Nr. telefonu 3060). 

Rozsadzanie lodów przez wojska nastapi dope- 


ro wtedy, gdy kry poczną tworzyć zapory lodo- | 


we. Pierwsze alarmy spodziewane są za J to 4 
dni, o ile nocami nie będzie mrozów 
obwałowanei Wisly, t. j. z Kopanki, Brzeźnicy, 
Jaśkowic | Czermiciowa. Komitet powodziowy 
krakowski czuwa nad obszarem od źródeł Wisły 
aż da Sandomierza. Wody z samych gór z powo- 
ds olbrzymich zwalów Śniegu mogą ruszyć do- 
piero za kilka tyzouni, co zmniejsza narazie foz- 
miary ewentualnej powodzi. Komitet pawodziowy 
zajął kiłkanaście budynków szkolnych w Krako- 
wie i da prowincji. celem pomieszczenia w nich 
osób delożowanych z miejsc zagrożonych powa- 
dzią. 
Ww KRAKOWIE 

Noc z piątku na sohotę była plerwszą od dlugich 

tygodni hez mrozu. Temperatura utrzymywała się 
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OTWORZYŁEM MAGAZYN GOTOWEJ 
KONFEKCII DAMSKIEJ 


i proszę uprzejmie o liczne odwiedziny. — Towar mój 
odznacza się pierwszorzędną jakością i dohorem kolorów, 
a będzie mem usilnem dążeniem zaskarbić sobie zaufunie 
P. T. Klłieateli solidnością. rzetelną obalugą oraz naj- 
hrzgstępniejszemi conami. Pla PT. Urzędaików dogodce 


warun! 
HERMAN FRANKEL. 


okolic nie- | 
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poziomie stopnie Celsjusza, a w 
wczorajszego duia podniosła się przeciętnie o 
stopnie, co sprowadziło dużą adwilż. W nocy spadł 
deszcz, a w ciągu dnia przy operującem słońcu 
stajały duże ilości śniegu na ulicach * płantaci. 
Jezdmie i chodniki pokryły się masa blotnista-Śnie- 
żną, a z dachów płynęła woda strumieniami, unie- 
możliwiając przejście chodnikami. © wielu miei- 
scach z powodu zatkania otworów kanałowych. 
woda rozlała się Szerokim promieniem. tworząc 
hajora i zalewy na wlelkiej przestrzeni. Wisła w 
Krakowle stoi dalej w okowach locowych, tylko 
nieg pokrywający powierzchnię ladu częściowa 
stopniał. Popotudalu o godzinie 3 pizestła nad mla- 
stem burza Śnieżna przy silnym wletrze zachod- 
nim, pozem wypozceziło się ı odwilż nanowala 
w dalszym ciągu. o 

Przez cały dzień z dachów kamienic zrzucana 
na chodniki zwały śnieżne | sople lodowe. 

ZAKAZ CHODZENIA PO ZAMARZNIETEJ WI- 
ŚLE. Wobec gwałtownej odwilży lody. pokrywa- 
jące Wisłę. mogą każdej chwili ruszyć. Wstepo- 
wanie zatem ba lód zagraża bezpieczeństwu. Ma- 
zistrat zakazuje wobec tego ze wzgłędów bezpie- 
czeństwa publicznego wchodzenie i przechodzenie 
przez lód ga Wiśle. 

CZYSZCZENIE PODWÓRZY ZE ŚNIEGU. — 
W myśl przepisu § 96 regulaminu porządku | czy- 
stości dla mlasta Krakowa magistrat wzywa 
wszystkich właścicieli realności, achninistratorów 
i dozorców domowycli, aby wobec nadeszłej od- 
wilży nagroniadzony Śnieg w podwórzach domo- 
wych natychmiast usuwali, ścieki podwórkowe 


ciągu 
2 


, należycie odczyszczali. cełeni umożliwienia spły- 


, dzeń wodociągowych 


nięcia wody. 

W razie niezastosowania się do tych zarządzeń 
magistrat pociągnie wianych do surowej odpowie- 
dzial karnej i wykona te roboty z urzędu na 
koszt i uiebczpieczeństwo wianyci. 

CZYSZCZENIE CHODNIKÓW. Stwierdzowo. że 
chodniki 1 ścieki przed cliodnikani nie są uałeży- 
cie czyszczone ze Śniegu i lodu. wskutek czego 
wobec nadeszłej odwiłży woda z topuiejącega 
śnicgu zalewa chodniki. 

Magistrat wzywa przeto dozorców Uoiiowych, 
by nietylko ze względów porządkowych, ale i bez- 
picczeństwa publ 
należycie chodniki przed realnościa 
przy chodnikach, celem umażliwie: 
wody do kanalizacji miejskiej. 

Niestosujący się do tego zarządzenia paciągnie- 
ci hędą do surowej odpuwiedzialności karnel. 

ONDCZYSZCZANIE I NAPRAWA ZAMARZNIE- 
TYCH RUR WODOCIĄGOWYCH 1 PRZĘWO- 
DÓW KANAŁOWYCH. Stwierdzono, że rozporzą- 
dzenie magistratu. dotyczące obowiązku odczy- 
szczania realności, oraz odtajania | naprawy urzą- 
i kanałowych nie została 
dotąd mimo upływu terminu należycie wykonane. 
Stan wytworzony obecnie skutkiem nadeszłej od- 
wilży zagraża w wysokim stopniu bezpieczeństwu 
publicznemu. gdyż sprowadzić może nieohliczalne 
następstwa pod wzgledem sanitarnym. 

Maglstrat wzywa przeto ponownie do odczy- 
szczenia domów i wykonania potrzebnych napraw, 
przyczem zwraca uwagę, że wszelkie zaniedbanie 
w tym kierunku spowoduje surowe represie kar- 
ne, oraz wykonywanie robót z urzędu na koszt 
| rieoezpieczeństwo winnych. którzy oprócz od- 
powiedzia!nośc! karnej będą ponosić bardzo wy- 
sokie koszta. 


i, oraz ścieki 
odpłynięcia 


W obronie interesów ogółu spożywców 


Nieprawdopodobne pominięcie przedstawic'ell organizacyj saółdzielczych 
„ potrzeby i ich rola została należycie oceniona 


Sfery zorganizowanych 
inocno poruszone i 
ogłoszonym ostatnio składzie Państwowej Rady 
do sprawowania dozore nad artykułami żywno- 
ści jest caikowity brak przedstawicielstwa spo- 
Żywców. a więc czynnika najwlęcej zaintereso- 
wanego w prawidłowem przeprowadzeniu tego 
nadzoru. Orzanizacie spożywe: zgodnie ze 
swemi zadaniami, przyczyniają się najskuteczniej 
do źwelczania zafalszowań artykułów pierwszej 


PIERWSZORZĘDNY ZAKŁAD POGRZEBOWY 
„CONCORDIA* 


Jana Wolnego. pł. Szczepański 2, Tel. 331 


urządzu pogrzeby od uajskromniejszych do najwspa- 
nielszych. pizeprowśdza ekenumacja i przewozy zwlok 
du wszystkich krajów 


Mniej zasobnym daleko idące usiępstwa. 


spożywców zostały 
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żywo kanientują fakt. iż w | 


przez czynniki państwowe ua Zachodzie. 
Wszystkie większe spółdzielnie spożywców 
zagranicą utrzymują własne laboratorj. Również 
w Polsce zaczątki takich laboratorjów już posia- 
da Związek Spółdzielni Spożywców Rzeczypo- 
spolitej Polskiej w swoim młynie i w Zakładach 
Wytwórczych w Kiełcach. 
Organizacje spółdzielcze spożywców pozatem. 
Stykałąc się ciagle z artykułami pierwszej potrze- 
hy. rozporządzaiąc bardzo poważnym materlatem 


| informacyjnym, który dla działalności Rady jest 


poprostu niezbędny. 

Brak przedstawicielstwa zorganizowanycii spo= 
żywców we wspomnianej Radzie uderza tem wię- 
cel, że przedstawicielstwo zostało zapewnione Of- 
zanizacjom kupieckim. 

Należy mieć nadzieję, że to nieprawdopodobne 


nprzenczeńie zostanie jak naiprędzei naprawione. 
. 


icznego natychmiast oczyszczali | 
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UWAGI 


„Najnowsza sansacja Kurjerkowa 


„Kurjerek* wykrył rzecz niebywałą. Podchwy- 
ct] ostatni krzyk sensacji! Oto jakaś uczennica 
gimnazjum w Wiedniu wyszła zamąż i nie prze- 
rywa nauki szkolnej. 

Wystarczyłaby odrobina... spokoju i pamięci, a- 
żeby tę niczwyklą sensacię sprowadzić da rzędu 
faktów już znanych — notahene w Krakowie. 

Tu bowiem w roku 1908 p. Kornelia Buzkówna, 
ucz. VI klasy |. gimn. żeńskitgo, poślubiła jnży- 
niera Ludwika Kowalskiego i w dalszym ciągu 
uczęszczala do gimnazjum, począwszy od drugie- 
zo dnia po ślubie — aż do zdania matury. I nikt 


| z tego powodu zgiełku nie wszezynał. 


Że swoją „sensacją" spóźnii sie „Kurierek" o... 
21 lat! 


REPERTUAR 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 


Niedziela popo.: „Pod zarządem przymusowym" 
(ceny zniżone); wiecz.: „Proboszcz wśród bo- 


zaczy . 
Poniedzialek: „Niespodzianka“ (przedstawienie po- 
pularne — ceny zniżone). 
Wtorek: „Rodzice i dzieci” (przedst. popularne — 
ceny zniżone). 
TEATR REWJOWY „GONG" 
Codziennie: Rewia „Tili bom”. 
WYKŁAM Tim 
(u. Danajewskieza 5, Il p, — sala odczytawa). 
Wtorek o godz. 7: Tow. Jan Topiński: „Artur 
Grottger" (z obrazami świetlnemi). 
KŻ, „Ognisko* pocztowców 
Nod o zodz. 4 aę x 
Gross: „Ruch zawodowy WE SR dk 
KOLLEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH 
(Rynek zł. A_B 39. Początek o godz. 7 wieczór) 


Niedziela o godz. 11 przedpoł. (sala Boloński 
Ę ńskiego]: 
W. Poźniak: Rytm w muzyce i SONA (z 


ilustracją uczenie proi. Konserw. y 
8 - maz. 
Rndnerowe;). PARA 


KINOTEATRY 
Bagatela: „Miasto cudów” (Donglas Fai 
Corso: Posiew krwi", >" 
Dom żołnierza: „Tułaczka księżny Trubeckoj" 
Nowości: „Nie zdradzaj” (według Zoli). ża 
ni Ra, firmy Kohn“. 
ztuka: „Rapsodia węgierska", 
Uełecha: „Adjutant“ (Mozżuchin). 
Wanda: „Romans panny Opolskiej" K. Tetmajera 


De „Tajenmica jednej godziny" (Pola Nu- 
gri). 


RADJO KRAKOWSKIE 


Nledziela 10 marca 

10.15: Nabożeństwo z kałedty wliedskiej. 11.56" Sy- 
gnal czasu, hejnał z wieży Marjuckicj, komunikat tol- 
niczo-meteoroloziczny. — 12.10: Koncert z Filharmonii 
warszawskie 1400: Pogadanki dla rolników: 15.00: 
Komunikat meteorologiczny. 15.15: Koncert z Filharmo- 
nd warszawskiej. 17.30: Odczyt: „Cieszyn w aureoli le- 
gemdy” — wygłosi prof. M. Asanka-Japoll. 1755: Dr. 
Nelly Nucci: Lekcja włoskleża. 18.20: Audycia harcer- 
ska: „Jak Bolek został liarcerzem". 19.00: Rozmałto- 
ści. 19.20: Wieczór poetycki „W brzasku". 19.56: Sy- 
mał czasu z obserwatarjum astronoinicznego z War- 
szawy. 20.00: Mehał z wieży Marjackiej komuńilkat 
sportowy i Inne. 20.30: Koncert: pp. Olga Martusiewi- 
czówna (lorteplan), Artur Malawski (skrzypce). Helena 
Zbołńska-Ruszkowska (sopran), Ferdynand Macalk 
(wiolonczela), dyr. Boleslaw Wallek-Walewski (akom- 
panjament). W przerwie około godziny ZI „kwadrans 
literacki" z Warszawy: fragment z powieści Edwina 
Jedrkiowicza „Jędrek | szczęście”. 22.00: PAT | komu- 
nikały z Warszawy. 2230 23.30: Muzyka taneczną z 
restawrat „Pavillon“. 

Pouiedziałek 11 marca 

11.56: Sygma? czasu, hemul z wleży Mariackiej, ko- 
mamikat lożniczo-mneteorołogiczny. 12-10: Koncert z płyt 
zramofonowych. 13.00: Komunikat rolniczy. 1450: Ka- 
munikaty: meteoroloniczny | gospodarczy. 15.10: Od- 
czyt dla matarzystów. 16.25: Odczyt: „Z historji za- 
zadnień ludnościowych w Europie" — wvklosi dr. E 
Stein. 16.50: Komunikat harcerski. 17.00: Odczyt dla 
maturzystów. 17.25: „Osobistości historyczne w aneg- 
dode ówczesicj: Dwór Napoleona" — wygłosi p. Adam 
Abdank. 1755: Muzyka lekka z „Qiastronomi” z War- 
<zcawy. 18,50: Rozmaitości, komunikat sportowy i inne. 
19.10: Prof. Henri Bernard: Lekcla francuskiego. 19.56: 
Svmał czasu z obserwatorium astronomicznego z War. 
szawy. 20.00: Hejnal z wieży Marjackici. 2.005: Odczył: 
„Magla łowiecka" (czarowanie broni) — wyglos! Ta- 


| deusz Seweryn. 20.30; Koncert z Katowic. 22.00: PAT 


r komunikaty z Warszawy, 22.30—23,4): Muzyka ta- 
neczna z kawiarni „Carlton“. 


KRONIKA 


Kraków, t0 marce, 
Prof. Kostanecki prezesem 
Polskiej Akademii Umiejętności 


W dniu wczorajszym po zakończeniu posłedze- 
ua budżetowego w Polskie Akademi! Umiejętno- 
ści odbyly się wybory nowego prezesa w miej- 
sce dotychczasowego prof. Rozwadowskiego, któ- 
ry z powodu złego stanu zdrowia zrezygnował 
z zajmowanego stanowiska. O godz. 2 pop. wy- 
hrany zosial prezesem Polskiej Ak. Umlej. prof. dr. 
Kazimierz Kostanecki, dotychczasowy wiceprezes 
cj Instytucji. Wybór wiceprezesa nastąpi na ple- 
uaruemt posiedzeniu w czerwcu br. 

Prof. Kazimierz Kostanecki urodził się dnia 75 
«rudnia 1863 r. w Myszakowie w Król. Polskient. 
Od roku 1873—1883 uczęszczał do gimnazjum w 
Poznaniu. W r. 1834 wstąpił na Wydział lekarski 
uniw berlińskiego. który ukończył w r. 18%. — 
W roku 1886 otrzymał od berlińskiego wydziału 
lekarskiego złoty medal za pracę konkursową z 
dziedzłny anatomji. Przez rok 1889-90 hył asy- 
~tentem zakladu anatomicznego uniw. herlińskie- 
xo, przez rok 1890-9] asystentem katedry flzjoło- 
zi: uniw. wrocławskiego, a następmłe prosekto- 
tem zakladu anatom. uniwersytetu, w Głessen. — 

W roku 1892 powołany został na nadzwycza. 
lego profesora anatomii porównawczej Uniw. Ja- 
xiellańskiega, a w roku 1894 został zwyczajnym 


Drofesorem tegoż Uniwersytetu. W roku 1696 zo- | 


stał członkiem korespondentem Akad. Umiej. w 
Krakowie. w kilka lat później czlonkiem czynnym. 
zaś po Śmierci prof. Utanowskiego generalnym 
*ckrelarzem tejże Akademi. Dwa lata temu zo- 
stal wiceprezesem Poł. Ak. Umiej. Prot. Kosta- 
necki ma za sobą szereg dzie! naukowych z za- 
kresu swojej specjalności. 
-npo 


TUR 


Dziś w niedzielę o godz. 5 popołudniu w sali 
na II p. przy ul. Dunajewskiego 5 odegrają zwa- 
torzy Teatru TUR nader wesołą komedję w 3-ch 
akiach Walewskiego 

„ACH TO ZAKOPANE!* 

Spodziewać się należy, że sala teatru wypełni 
się po brzegi dzięki aktualności sztuki i doskonałei 
trze artystów amatorów, co stwierdzono na pre- 
njerze. Bilety są już do nahycla w Sekretariacie 
TUR od 6—8 wieczór, a w nledziele godzinę przed 
nrzedstawleniem. Ceuy blletów od 1 zł. da 2 zł. 

—000— 


DYSKUSJA TEATRALNA NA POSIEDZENIU 
RUDŻETOWEM RADY M. KRAKOWA rozpo- 
cznie się w poniedziałek dnia 1f bm. o godz. 6 
wieczór. Pierwszy wygłosi przemówienie r. m“ 
tow. red. Haecker. Zainteresowanie w mieście 
sprawą teatru Słowackiego jest wielkie. io też 
wiele osób wybiera się na posiedzenie poniedzial- 
kowe, celem przysłuchania się ciekawej dyskusji. 
Wiele biletów wstępu wydał sekretariat magi- 
stratu na galerię i do lót w sali posłedzeń Rady 
miejskiej 

WOJEWODA KRAKOWSKI p. dr. Mikolaj 
Kwaśniewski nie 'hędzie przyjmował komi 
w poniedziałek 11 bm. z powodu wyjazdu w spra- 
wach służbowycli. 

NOWE TRANSPORTY WEGLA. W dniu wczo- 
rajszym nadeszło do prywatnych składów ogé 
len 735, do składu zaś miejskiego 120 ton węgla. 
Ponadto pod adresem instytucji ji osób prywat- 
nych nadeszło 110 ton węgła. W poniedzialek spo- 
dziewane są dalsze znaczniejsze transporty we- 
» 

ODCZYT ZNAKOMITEGO UCZONEGO. We 
wtorek przybywa do Krakowa. na zaproszenie 
wydzialn prawa U. J. prof. berlińskiego uniwer- 
<ytelu dr. Ernest Rabel, dyrektor Instytutu dla 
zagranicznego „międzynarodowego prawa prywa- 
Inego”. Prof Rabe! zabaw! w naszem mieście kil- 
ka dni i wygłosi w środe 13 bm. o zodziwie 5.30 
nopoludnin odczyt Ww Auli Uniwersytetu Jagiel- 
lańskiego pt. „Prady unifikacyine w prawie pry- 
wałnem” (w ięz. niem.). Prof. Rabel jest dzisiaj 
najznakomitszym romanista memieckim, autorom 
calega szeregu dziel z tei dziedzmy. Z których naj- 
«lośniejsze jest „System d. róm. Privatrechts". Po- 
za roma.styką zajmuje się prot. Rabel prawem 
międzynarodowem prywatwem, a Instytut ua czele 
którego stoi, jemu zawdzięcza swe powstanie. Od- 
czyt tak znakomilego uczonego wzbudzi mewąt- 
pliwie silne zainteresowanie i ściągnie do aul) hoz- 


ny zasięn prawników tac z kół akademickich i 


i praktyków. 


O SWOBODE KRYTYKI. Towarzystwo asy- 
„ stentów Uniwersytetu Jag. na nadzwyczaisem 
walnem zebraniu w dulu 22 lutego powzięła po 
zapoznaniu się z krytyką podręcznika p. Kuderki 
następującą rezolucję: 1) Krytyka podręcznika p. 
Kudelki p. t. „Wiadomości z Botaniki". napisana 
przez prof. Dr. St. Kulczyńskiego, wydrukowana 
w czasopiśmie „Szkola į Wiedza“ z czerwca 1927 
r. jest tak co do formy jakoteż i treści rzeczową 
i poprawna | nie nosi w sobie żadnych znamion 
obrazy osobistel, zaś formą swoją daleko jeszcze 
nle sięga t. zw. „ostre! krytyki". 2) Zebranie uwa- 
ża, że odwoływanie się przeciw krytyce fachow=l 
do sądu jest rzeczą nlędopuszczalną, albowiem 
wtedy możność wypowiedzenia się czynników ia- 
chowych — będąca zresztą ich obowiązkiem spo- 
łecznym — bylaby zazrożoną represiam| karnemi. 
] 3) Zebranie uważa tedy sposób przeprowadzenia 
całej sprawy przez p. Kudetkę za wysoce niewła- 
ściwy i grożący poinyślnemu rozwojowi nauki i 
szkolnictwa polskiego przez ograniczenie wolno- 
ści krytyki naukowej. 

ZAPOWIEDZIANY TYDZIEŃ OCHRONY PRZY- 
| RODY ROZPOCZYNA SIĘ DZIŚ o godz. 12 uro- 
czystem atwarclem wystawy, urządzonej przez a- 
kademickie Kolo Przyrodników w Instytucie Geo- 
graficznym (Grodzka 64 parter). Przypominamy, 
% w związku z Wystawą odbywać się będą 
przez cały tydzień odczyty wygłaszane przez pto- 
fesorów Uniw. Jagiell. Żywe zainteresowanie ja- 
kie akcja ta wzbudziła w kulturalnych sterach 
naszego miasta pozwala nam mieć nadzieję, że 
Tydzień Ochrony Przyrody hedzie miał pełne po- 
wodzenie. 

NIEZWYKŁE WYSTAWY. Dziś w niedzielę o 
zodzinie 11 cdbędzie się w Pałacu Sztuki przy 
placu Szczepańskin otwarcie nowych wystaw. 
Świetlicę zajmą dzieła niedawno zmarłego pow- 
stańca-artysty Kozakiewicza, które wzruszają 
swojskim sentymentem i pozwalają poznać ten 
zapomniany. niezwykły jednak talent rodzajowy. 
Wielka sala przeznaczona jest na zbiorową wy- 
stawę dzieł prof. Fryderyka Pautscha. Wśród nich 
ogromen swoim i potęgą malarskiego wyrazu wy- 
bija się „Ukrzyżowame”, które zajmie calą głów 
ną ściane. Reszta to portrety. studja itd. Resztę 
sal przeznaczono na wysławę „Niezależnych* 
| PRZEDSTAWIENIE STARANIEM UCZENNIC 
PAŃSTWOWEGO GIMNAZJUM ŻEŃSKIEGO W 
KRAKOWIE. W dniach 2 i J marca odbyly się 
w sali Zwlazku zawodowego pracowników kole- 
jowych w Krakowie przedstawienia uczennic kła- 
sy VII c. państwowego gimnazjum żeńskiego sztuki 
"W BE osi ua ile powstan a 1863 r 


tnaxię puwsuliców 1863 r., Ja 
serdecznie przemówilit 
jedna z uczeunie klasy VII e., przyczem uczennice 
wręczyły powstańcom kwiaty. Przedstawienłe 
wypadlo bardzo dobrze. Cały zespół uczennic gral 
dobrze, a szczególniej Maciuś, Jankiel, Zakrzewski 
i Dziedzic. W antraktach przygrywala orkiestra 
uczennic-niandalinistek pod hatuta prof. Ciecha- 
nowskiego. 

Należ. ç uznanie gronu proiesorck, które po- 
święcają niemało trudu i starania. B. 

CHORORY ZAKAŻNE W KRAKOWIE. W miej- 
skim urzędzie zdrowia zgłoszono w czasie od dnia 
3 do 9 km. następuiące choroby zakaźne: szkar- 
latyna 8 przypadków, dyfterja 3 przypadki, tyfus 
brzuszny 2 przypadki. róża 1 przyp.. odra 2 przyp.. 
mumps 2 przyp., koklusz 6 przypadków. 

LICHWA WĘGLOWA. Franczak Stefan. lat 40. 

zam. w Prądniku Czerwonym zajęty przy rozwo- 
zie węgla — aresztowany zoslal przez Wydz. śl. 
w związku z dochodzeniami o lichwę węglową, 
przeciwko firmie Ziemiański i Ska przy ul. Pa- 
wiej 3. 
' ŚMIERĆ POD KOŁAMI TRAMWAJU. Naje- 
chany został przez wóz tramwajowy na ulicy Sa- 
linarnei Buczek Piotr, lat 34, robotnik. zajęty jako 
służący w firmie ogrodniczei Freegego przy ul. 
Lubicz. Poniósl on śmierć na miejscu. Buczek 
prawdopodobnie wyskakując z tramwaju pośliz- 
gnat się i upadł, przyczem zostal Silnie uderzony 
stopniami tramwaju. Zwłoki przewiezione zostały 
do zakladu medycyny sądowei. Dochodzenia w 
kierunku ustalenia przyczyny najechania Buczka 
w toku. 

AMATORZY ŻAROWEK I LAMP ELEKTRYCZ. 
NYCH. Lelck Jan, lat 29, zam. przy ul. Kalwaryj- 
skiej 90 i Merdełowski Walenty. zam. przy ul. 
Twardowskiego Nr. 84 aresztowani zostali za kra- 
dzież wylączników, żarówek i lamp elektrycz- 
nych, wartości 500 zł. z budowy przy ul. Gołębiej 
L. 2 na szkodę Mojżesza Zuckermana. 

—000— 

Z KRAKOWSKIEGO TOWARZYSTWA LEKARSKIE- 
GO. We środę 13 bm. odbędzie się o zodzizie 8'15 wie- 
<zoreni w Sali Towarzystwa lckurskiego pezy ui. Ra- 
dziwilłowskiej 4 posiedzenie naukowe, z następującym 
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programem: odczyt proś. dr. J. Latkowskiega pod tyt 
„Z badad klinicznych nad gruźlicą pluc”. i 

PIERWSZY KONGRŁS MATEMATYKÓW KRAJOW 
SŁOWIAŃSKICH odbędzie się w Warszawie w czasie 
od 23 da 27 września br. Będzie ohejmow x następu- 
jace sekcje: 1) Podstawy matematyki i jej hislogja i 
dydaktyka, 2) Arytmelyka, algebra, analizu, 3) Teoria 
mmogości. topolozja i ich zastosowania. 4) Geometria, 
5) Mechanika i matematyka stosowana. Udział wynosi 
15 złotych od osoby. Biiższych wyjaśnień udziela se- 
kretariat kongresu w Warszawie, ul. Polna 3, gabinet 
matematyczny. względnie zakład matematyki Akademii 
Górniczej w Krakowie, ul. Smoleńsk 7, Il piętro — pi- 
semne lub osobiście w piątki od godziny 11—12. 

KURS ALKOHOLOGII. Przypominamy, że otwarcie 
kursu alkohologf odbędzie się w niedziele 10 bm. a go- 
dzie 16 przedpóludniem w aul gimnazjum VIII przy 
ul. Studenckie. W ciągu tygodnia wyklady beda się 
odbywały w godzinach wieczarnych. Informacje | załn- 
szenia na kurs w sekretarjacie korsu ul. Kopernira 20 
od godziny 10—13 | 15—20, oraz w dniu otwaroła kursu 
w gimnazjum VIII od godziny 9 rand. 

W SPRAWIE BIBLJOGRAFJI PIŚMIENNICTWA 
KOBIET. Polskie Stowarzyszenie kobłeł z wyższem wy- 
kształceniem kończy już pracę nad bfbliografja płómien- 
nictwa kobiet polskich, która ma ukazać się drukiem na 
wystawie pracy koblet w Poznaniu. Bibliografja ta be- 
dzie przedstawiała się jako pókałny tom, ohejmujące 
ukolo 40 tysięcy pozycyj Wydana ma być kosztem 400 
kobiet z calej Polski, które złożą tytulem przedpłaty 
2 złotych, wzamian za oo otrzymają egzemplarz tego 
wydamwnściwa orez po upływie roku zwrot sumy nad- 
placonaj powyżej własnego kosztu książki. Ponieważ 
sprawa pokrycia kosztów pracy pomocniczej 1 droku 
jest już aktualna, przeto Polskie Siowarzyszenie Kobiet 
z wyższem wykształceniem zwraca się z nirmoiszem do 
wszystkich kobiet, rozumiejących domiosłość sprawy. 
aby zechciały złożyć osobiście lub nadesłać przekazem 
pieniężnym 20 złotych pod adresem sekcji pracy umy- 
siowej Stowarzyszeńia, Warszawa, ul. Krucza 6, tel. 
240-48 g. I-2 1 17-19. Kwity uiszczoną vrzedpłańę 
będą nadsyłane odwrotną pocztą. Przyjmuje się także 
mulejsze bezzwrotne składki na rzecz bibljozrafj. — 
Miejmy nadzieje, że znalezienie w Połsce 400 koblet. 
zalmteresowanych sprawą bibljogratii, nie jest utopia i 
że ogrom pracy. włożony w jej opracowanie, nie zmar- 
uwe se, wskutek brzsu funduszu wydawniczego. 

NOWY KURS ANGIELSKIEGO DLA POCZĄTKUJA- 
CYCH otwiera dział oświatowy połskiej YMCA wobec 
licznych zgłoszeń. Kurs odbywał się będzie w ponie- 
działku, środy i piątki o godzinie 7 wieczorem, lub w 
nnych godzinach zależnie od porozumienia. Początek 
kursu w przyszłym tygodniu. Równocześnie przyjmule 
się Jeszcze pewną iłość zgłoszeń na już istniejące i od 
października uhlegtego roku, jak coroczate prowadzone 
kursu amgjelskiogo. kancuskiego i mlemieckiego. Ceny 
bardzo umiarkowane. Zzłoszenia | informacje przez ca- 
Ty dzień w sekretarjacie YMCA, ul. Krowoderska R. 


Zawiadamiam uprzejmie, że mam już na składzie 
płaszcza i koatjumy wioseune w wielkim wyborze, 
dlug najnowszych paryskich modeli po wyjątkowa niskich 
cenach. Proszę o przekonanie się baz obowiązku kupna. 

LEON Hraciejowski, 
Kraków, Grodzka 5—7. 
0068 


TEATRY | KONCERTY 


Z TEATRU MIEJSKIEGO IM. J. SŁOWACKIEGO. 
Dziś w nledziejc popołudniu „Pod zarządem przymus0- 
wym”, wieczoreńi wraca na afisz „Proboszcz wśród 
bogaczy” poraz 45-ty. W poniedzialek przedstawienie 
„Nłespodzianki” K. H. Rostworowskiego po cenach po- 
pularnych. Rolę ojca w zastępstwie niedysponowanego 
p. Sosnowskiego wykona p. Nowakowski. Z powodu 
cloroby icdnegu z artystów próby ze sztuki F. Worfu 
Paweł wśród żydów” odłożono, najbliższa zaś nowo- 
sią będzie lekka komedja Reya pod tytulem „Muszka“. 
stóra ukaże się w sobotę 16 bm. z p. Łozłńską w roli 
tytułowej. 

TEATR REWIOWY „GONG“ (brzy ul. Rajskiej 12). 
Woezorajsza premiera „Til! bom” z występom zespolu 
baletowego Amy Zabojkiny, piosenki Hanki Rumowiec- 
kiej | Bolcia Kamińskiego, skeczam „Wlełcy Krakawia- 
nle w szkole” z udziałem Ustarbowskiej, Beiskiego, Cy- 
bulsklego, Laskowskiego Nowosłelskiego, Pilarskiego 
(iumlora) | Fertnera grana będzie oodzienmie. Dziś trzy 
przedsiawienia: o godzimie 4'30, 7 | 920 wieczorem. 

KONCERT JÓZEFA ŚLIWIŃSKIEGO, znakomiiega 
pianisty, odbedzie się w Starym Teatrze dziś w nie- 
d-lele o godzinie 8 wieczorem. Bogaty program obejntu- 
le kompozycie Chopina, Schumanna, Czafkowskiego | 
lase 

WIECZÓR AUTORSKI DUSZY CZARY. Znana z tlu- 
saczeb Józefa Aleksandra Galuszki | Eugeniusza Sta- 
misłeu a Słeca portta rumuńska - niemiecka p. Dusza 
Czara, przed swym wyjazdem do Rumunii z wyklada- 
ml a współczesnej Włeraturze polskiej, urządza dziś w 
niedziele wieczór autorecyłacyjny. Początek o godzmie 
7 wieczorem. sala Kopernfka Umwersytetu Jasal- 


skiego Nr. 62. 
2 DOISKI 


XRESZTOWANIE PREZESA ZWIĄZKU RY- 
ŁYCH POWSTAŃCÓW GÓRNOŚLASKICH. Po- 
Teja warszawska aresztowała prezesa Związku 
byłych powstańców górnośląskich Feliksa Ziem- 
kiewicza, askarżcnego o Szereg nadużyć finarso- 
wych w orzamizach i handel zamierny fakszywerń 
orderami i odznakami. 


EL 


—-000— 


WŚCIEKŁY PIES pozryzł wczoraj w Sambor- 
ku pod Krakowem ? robotników I jedną robotni- 
ce- Psa zabito, robotników opatrzył lekarz w Ska- 
winie. Cickawem jednak jesl to, że w aptece na 
młejscu nie było szczepionki, po którą postano do — 
Krakowa. 

PODWYŻKA CEN CHLEBA I MAKI WE LWO- 
WIE. Zarząd miasta ustali! nowe ceny mąki i chje- 
ba z mocą obowiązującą od 8 bm.: 1 kg. mąki 
pszen. 60% ma kosztować w miynie 74 gr. (przed- 
tem 71), u hurtown. 75 (72), w sprzedaży detadicz- 
nej 81 (przedtem 78), 1 kg. maki żytniej w młynie 
iub u bhurtowiika będzie kosztować 52 groszy | 
(przedtem 50). Podniesiono również ceny chleba: | 
I kg. chleba z mąki żytniej ciemnej w plekarni 37 | 
zr. (dawniej 35), w składach lub na straganie 39 
(dawniej 37), 1 kg. cheba z mąki żytniej 70-proc- 
hędzie kosztować w piekarni 51 groszy (dawniej 
49), w sklepie i na straganie 53 (przedtem 51) Ceny | 
bułek pozostawiono hez zmian | 

W SPRAWIE NAPADU NA LISTONOSZA WE ł 
LWOWIE donoszą dalsze szcezgóły: Listonosz 
Kochanowski, na klórego doknana napadu, zeznał, 
że kilkakrotnie nosi! już pieniądze adresowane na | 
nazwisko Poli Brossmanu. Krytycznego dnia, gdy 
wszedł do pokoju. jeden z rabusiów rzucił się na 
niego, drugi zaś starał mu się zarzicić stryczek 
na szyję, wyrwał się jednak, rzucił krzesłem w 
akoo, rozbił je ł zaczął wołać pomocy. To spła- 
szyło napastników, którzy rzucili się do ucieczki. 
w drzwiach jednak Mecuk odwrócił się, dobyl re- 
wolweru i strzelił do listonosza. Kula przeszła tuż 
obok skroni i jedynie cudem Kochanowski uniknął 
śmierci. Konduktor kolejowy, który brał udział w 
pościgu i starając się zatrzymać bandytę, został 
przez niego postrzelony. zmarł w szpitalu. Wobec 
pogłosek, iż zabity Lubowlcz nie został zustrzelo- 
my przez policjantów a nie chcąc dać się w ręce 
policji. popełnił samobójstwo, stwierdzić należy, iż 
sekcja zwlok wykazała, iż zgon nastąpił wskutek 
strzałów, jakie oddali policianci. Co się tyczy Me- 
cuka, nie stanie on przed sądem doraźnym, gdyż 
niema jeszcze ukończonych lat 20. brakuje mu je- 
Szcze 31 dni da tego czasu, dlatego sądzony bę- 
dzie w trybie zwyklego postępowania karnega. 

PODWÓJNE SAMOBÓJSTWO W ZAKOPA- 
NEM. We czwartek popołudniu zawiadomiono po- 
licję, że w hotelu „Poraj” na Krupówkach znale- 
ziano zwłoki mężczyzny i kobiety. Wedle wyni- 
ków śledztwa para ta przyjechała dnia J bm. do 
Zakopanego, zamieszkując w hotelu współny nu- 
mer. Gdy od 6 bm. nikt z pokoju nie wychodził, 
zarząd hotelu przystąpił da otwarcia pokoju. —- 
Przyhyłym przedstawił się simutny widok: na lóż- 
ku spostrzeżano lokatorów, z których kobieta da- 
wała słabe oznaki życia, mężyczyzna zaś był 
martwy. Jak ustalono, para ta odebrala sobie ży- 
cie przez zastrzyk morfiny. Ze znalezionych do- 
kumentów wynika, iż denat nazywał się Mozes 
Goldwag. lat 34, z Warszawy. buchalter. Iden- 
tyczności kobiety nie zdołano stwierdzeć, bowiem 
mie posiadała ona żadnych papierów. Przy meldo- 
waniu w botelu Galdwag podał ją za swą żonę. 

ZUCHWAŁY NAPAD BANDYCKI W KATO- 
WICACH. Zuchwałego napadu dokonano onegdaj 
o godzinie 630 wieczarem w centrum miasta przy 
ulicy Mickiewicza. Gdy kasjerka firmy „Ross“ 
Gertruda Daniel weszła do gmachu PKO, w sleni 
napadł na nią nieznajomy mężczyzna, który we- 
pchnął jej w usta kulę śnieżną i rzucił na zielnię, 
poczem wyrwał jej teczkę. zawierającą 481 zł. i 
zbiegł. Przechodnie puścili się za ním w pogoń, 
bandyta począł się ostrzellwać i znikł w ciemno- 
ściach. 

RADA PRZYBOCZNA PRZY KOMISARZU 
RZĄDOWYM W LUBLINIE. W driu wczorajszym 
ukonstytuowała się i została zatwierdzona przez 
władze nadzorcze Rada przyboczna. Będzie ona 
instytucja opinłodawczą przy boku komisarza rzą- 
dowezo p. Czerwińskiego. W skład Rady przy- 
bocznej wchodzą: dr. Biernacki. mec. Wyszyński 
(BB). dr. Majewski, dr. Bryla (prawica)). Izrael 
Kacenelenbozen dr. Hollenberg, Zyłher (prawica 
żydowska), msp. Czannecki, Drozd, Frenkter, Gor- 
gol, Kluczyński, Piotrowicz, Świeboda i Wycech 
(Związki zawodowe). 

JESZCZE PROCES O DOBRA CIESZYŃSKIE. | 
Prokuratorja generalna wniosla w ditu 6 bm. w 
imieniu skarbu państwa do sądu najwyższego re- 
wizię przeciw niekorzystnym częściom wyroku 
sądu apelacysego w Katowicach w procesie Fry- 
deryka Habsburga przeciw skarbowi naństwa o 
byla komorę cieszyńską. 

WYBUCH KOTŁA W PAROWOZIE, W piatek 
parowóz pociagu osobowego. który wyszedł o go- 
dzinie 1355 z Bydgoszczy do Unislawia, uległ ka- 
tastrofie. Mianowicie za stacją Ostromeaka nastą- 
pił wybuch kolla. Maszynista i palacz ponieśli! | 
Śmierć. z pośród pasażerów i bbsługi pociągu nik: | 
me pomióst szwanku. 
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ŚNIEG PRZYDAŁ SIĘ NA COŚ: UPADEK Z IV 
PIĘTRA BEZ SZWANKU. Przy ul. Leszno w War- 
szawie zdarzył sę nezwykly wypadek: 17-lenta 
Mara Lewandowska, służąca. ouworzyla okno w 
kuchni i zaczęła je myć. W czasie tego Lewandow- 
ska swracHa równowagę i rumęła z wysokości IV 
Piętra na podwórze. Przerażeni ćwiownicy po- 
biegi na podwórze i ze zdziwieniem zauważył, 
że Lewandowska siedzi na stopniu przy wejściu 
do sieni i oboiera się ze Śniegu. Mimo to, ktoś z 
lokatorów zaałarnwwał pogotowie. Lekarz stwier- 
dzil jedymie lekkie podrapanie. Uraduwam z me- 
zwykłego wypadku lokatorzy donm zanieśli mi- 


| umiatnie na rękach Lewandowska do mieszkania. 


Gruby podklad śniegu uratował ją ad śmierci. — 
Zwykle podctne wypadki kończą się tragicznie, 
co jednak nie wpływa na poczarwanie się da obo- 
wiązku dosiarczeiia służbie zabezpieczenia — pod- 
czas mycia okien na zaacznej wysokości. 
ARESZTANT USIŁOWAŁ ZAPALIĆ GMACH 
WIĘZIENNY W ŁODZI. We czwartek w godzi- 
nach rańiych w więzieniu śledczem przy ul. Ko- 
narrika wybuchł požar w jednaj z ce! podczas 
spaceru uresztaniów, Na widok dy.nu, wydobywa- 
iącego się z ceii przybiezli dozor.y, którzy shon- 
statowali, że palą Się sieamihi w celi, gdzie prze- 
bywał aresztant Micczysław Bcrecki. Cała akcją 
pokierowano tak sprawnie, że w.ęźniowie znajdu- 
jący się na spacerze, nie wiedzici a zaszłym wy- 
padku. Jak się okazało, podpaicnia dokonał wzmiaj 
kowany aresztant Borzosi. W czasie pobytu w a- 
reszcie wysłał on do swej kochanki t zw. „gryp- 
sanke", która przojęta sosiala przez wladze wię 


ziemne i dostarczyła sądowi dowodu, że Borecki i 


brał udzial w napadzie i zabójstwie szofera na 
szosie brzezifskiej. Borecki odzrażal się władzom 
więziemnytn — istnieje więc przypuszczeaie. że 
podpalenia sietmków w celi dokonał, by narazić 
zarząd więzienia na przykrości ze 
ratury. Nie jest wykluczenem równic 
ki chciał wywołać zamęt, aby skarzy 


SENAT 


STelecionem od korespondenta „Naprzodu”) 
Warszawa, 9 marcz. 

Na dzisiejszem posiedzeniu Senat przystąpił do 
budżetu ministerstwa wyznań religijnych i oświe- 
cenia publicznego.. 

Referent sen. ks. Albrechi (chadek) zgłosił wnio- 
sek o przywrócenie wszystkich skreślonych przez 
Sejm pozycyl. 

Senator Nocznicki (Wyzw.) przemawiał prze- 
ciw skreśleniu przez senacką komisję budżetową 
kwoty 10 mijonów zł. na budowę szkół. 

Senator ks. Londzin (BB) oświadcza, że nie jest 
prawdą jakoby rząd obecby był wrogiem kościała, 
przytaczając jaka przykład fifokatolickiego stano- 
wiska rządu utrzymanie w mocy znanego okólni- 
ka szkolnego p. Bartla. oraz niedapuszczenie do 
skreślenia budżetu wyznań. 

Senator Thulie (ChD) atakuje w swem przemó- 
wleniu „Ognisko“ nauczycielskie za rzekomy a- 
1eizni. 

Tow. senator Kopoiński stwierdza, że wypadki 
majowe byly wstrząsem, który mógł obudzić v- 
nergię społeczeństwa. jednak io co nastąpiło pa 
maju przyniosło zawód. W dalszym clągu tow. 
Kapciński omawia grażącą katastrofę szkolną w 
związku z brakiem gmachów szkolnych. Minister 
oświaty twierdzi — mówil taw. Kopciński — że 
wierzy, iż samo społeczeństwo rozwiąże sprawę 
szkolna. Jest to błędny punkt widzenia. Przecież 
ludność wlejska ta bledacy. nie obejdzie sie więc 
bez wydatne] pomocy państwa. Jeżeń budżet jest 
i tak przekraczamy. to chyba niema potrzeby, 
aby z wydatków na budowę szkół skreślać 10 mi- 
ljonów zł. ktlcjatywa społeczna moglaby zrobić 
wiele, ale zorganizowana w saenorządaci. Tym- 
czasem nic dana parlamentowi uchwalić ustaw sē- 
morządowyci:. Co da szkolnictwa mniejszości na- 
rodowych ta ustawodawstwo odnośne jest niezada- 
walające. Nie jest takie, aby mnitiszości skiera- 
walo do współpracy z państwem. Gdy wstawlona 
skromną sumę na prace Organizacyjne w sprawie 
uniwersytetu ukraliskiego, to panowie teraz te 
sumę skreślacie! 

Następnie przemawiali jeszcze senatorowie: Af- 
tonl Nowak (BB), Stanisław Nowak (BB). Gofń- 
ska (BB). Pant (Niemiec) i Bogdanowicz (Białaru- 
sin). 


W chwili zaniknięcia numeru (godzina 8'30 wic- | 


czór) posiedzenie trwa. 


TOWARZYSZE: IOWARZYSZKI! 
ROZPOWSZECHNIAJCIE SWOJ DZIENNIKI 


Listy z kraju 
Nisko, 5 marca 
Z BAGNA NIŻAŃSKIEGO 

Już kilkakrotnie poruszaliśmy na łamaclt „Na- 
przodu“ stOsunki panujące w urzedzie guinnym 
w Nisku, diaicgzg w korespondencji niniejszej O- 
£raniczamy się iedynie do krótkiego przypomnie- 
nia całoksztaliu naszej gospodarki gminnej w a- 
statnich kilku miesiącach. 

Jeszcze za życia poprzedniego starosty p. Buj- 
niewicza komitet PPS domagał się kilkakrotnie 
przyspieszenia wyborów da Rady gminnej. Śp. 
starosta Bujniewicz ustosunkowa! się do żądania 
PPS jaka w zupełności uzasadnionego przychył- 
nie, niestety po jego Śmierci zwyciężyły widać in- 
trygi miejscowej kałlunerii obąwlającej się jak o- 
| gnia zwycięstwa wyborczego socjalistów — i za- 

powiadane wybory do Rady gminnej zostały zno- 
i wu odłożone. Ostatecznie jednak wybory zostały 
| rozpisane, listy wyborcze wyłożone 19 stycznia — 

czwarte kolo miało głosować 27 stycznia br. Tym- 

| czasem zaszło coś nadzwyczajnego. W urzędzie 

| gminnym zjawił się p. starosta Skarzyński | za- 

powiedział, że wybory zostaną wstrzymane. Jak 
powiedział tak zrobił. 

W slad za ustną zapowiedzią p. starosty zjawi- 

i ło się pisemne zarządzenie starostwa (L. 1049/29/27 

| z dnia 24 stycznia br.) wstrzymujące wybory do 


reprezentacji gminnej w Nisku „do dalszego za- 
rządzenia władz powiatowych 
Przeciwko teimu zarządzeniu p. starosty został 
wysłany protest do województwa we Lwowie pod 
| pisany przez 400 obywateli. 
# Wszystko ło jednak nie odniosło skutku. Dnia 
| 13 lutego br. stara Rada gminna została rozwiąza- 
na, a w jej miejsce komisarzem rządowym zostaje 


p. Dolnicki. były austriacki starosta niżański, asu- 
nięty po powstaniu państwa polskiego przez Poł- 
ską komisję Likwidacyjną... W dziesięciolecie Nie- 
podłegłości p. Dolnicki został więc, jak widzimy, 
reaktywowany... 

Do rady przybocznej p. komisarza powołano 
tych samych ludzi którzy gospodarowali w roz- 
wiązanej Radzie gminnej, przeznaczając wspania- 
iomyślnie dla PPS... Jedno miejsce. (Zaznaczyć na- 
leży. że PPS w Nisku jest najsHniejszem stronni- 
ctwem — przy wyboracii do Seimu zdobyła 70% 
głosów). Oczywiście tow. Ostrowsk! którego spo- 
tkal „zaszczyt“ powołania do „Beiratu“ na skutek 
uchwały komitetu PPS „godność“ swoją złożył. 
Niechże już lepiej p. Dolnicki rządzi na swą wła- 
sią odpowiedzialność... 

Tak wyglądają stosunki gminne w Nisku w dzie- 
A CE Niepodległości, w dobie „sanacji* mo. 
ralnej_ 

Komitet PPS w Nisku apeluje tą drogą da kiu- 
bu posłów socjalistycznych o zajęcie się tą Spra- 
wą PPS w Nisku nie da się zgubić. Robotnicy 
mają twarde karki, wiele wytrzymali. wytrzymają 

; też .sanację* niemoraluą. 


ROZMAITOŚCI 


WYMORDOWANIE CAŁEJ RODZINY. We ws! 
Dubro, powiatu grodzieńskiego, została wymordo- 
wasa przez nieznatiych sprawców cala rodzina 
Haków, a mianowicie: Mikołaj Haiko, lat 55, jego 
żona Teodora, lat 60, i córka Hanna, lat 14. Mor- 
derstwa dokonano prawdopodobnie w celach ra- 
bumkowych. Sprawcy, jak wykazały oględziny 
miejsca zbrodni, przedustali się przez okno do mie- 
szkania, gdyż famy okienne były wyłamane, a 
szyby potłuczone. Policja prawadzi Śledztwo przy 
pomocy psów policyjnych. 

| ZNOWU BÓJKI ULICZNE w BERLINIE. O wo 
dzinie 11 w nocy z piątku na sobotę doszło w pół- 
nocnych dzielnicach Berlina na ulicy Schofoweł 
do starcia pomiędzy policją a uczestnikami zgro- 
madzenia demonstracyjnego Hilttlerowców, którzy 
chcieli utworzyć pochód i zaatakować policję, któ- 
ra użyła palek gumowych. 50 osób aresztowano. 

FAŁSZERSTWA EMIGRANTÓW ROSYJSKICH 
` W BERLINIE. Komunikat policji berlińskiej o do- 
I chodzeniach przeciwko falszerzom dokumentów w 

Berlinie stwierdza, że aresztowany radca Orlow 
| przyznał się do szeregu fałszerstw w chwili, Śdy 
| mu je udowodniono. Natomiast dotychczasowe do- 
į chodzenia nie znalaziy podstaw do oskarżenia 
| Orlowa o falszerstwo „listu Zinawiewa” j bliski 
kontakt z rozstrzelanym przed dwoma laly w Ro- 
si Drużkowskim. 

WYBUCH W KOPALNI NAFTY. Przy wierce- 
nin szybu naltowego w okolicy Mereni (Rumunia) 
nastąpił wybuch kotla, wskutek czego 9 robotni- 
ı ków I 1 inżynier angielski zostało zabitych, 8 zaś 
I roboiników ciężko rasnycii. 


Uchwała sejmowej 


komisji budżetowej 


w sprawie oskarżenia b. ministra Czechowicza 


Warszawa, 9 marca. 

W dalszym ciągu wczorajszego posiedzenia ko- 
misji bndżetowci na posiedzeniu popołudniowem 
przemawial pierwszy pos. tow. Czapliński, które- 
go przemówienie podamy w następnym numerze. 
poczem zubierałi glos posłowie: Rataj, Ryharski, 
Polakiewicz, Downarowicz, oraz jako mówcy gc- 
neralt el Woźnicki | Sanojca, którego BB wy- 
su jako ohrońcę min. Czechowicza. P. Sanojca 
oświadcza, że jest pewny, że Trybunał Stanu u- 
alni min. Czechowicza, gdyż tylko w komisji ma 
szość przeciwko sobie, ale w Trybunale znaj- 
Jzie obrońców. Dlatego dziwi się, że pos. Lieber- 
man prowadzi tak niebezpłeczną grę i że wstąpił 
na grząski grunt. 

Referent tow. Lieberman w końcowem przemó- 
wieniu stwierdza, że nietylko rząd i ministrowie 
posiadać muszą autorytet respektawany przez 
wszystkich, ałe ] parlament. Posłowie są przed- 
stawicielami ludności i mają obowiązek roetoczyć 
czujną kontrolę nad milijardami złotych, które lu- 
dność składa w postaci podatków rządowi. A je- 


żeli kto to prawo kontroli, wykonywane w inie- . 


mu ludności, przekreśla. to obala autorytet parła- 
mentu. a parlament, który się szanuje, musi tego 
*wojego prawa bronić. Nigdzie w żadnem pań- 
stwie parlament nie był tak ponlżany I tak pozba- 
włany swolego naczelnego prawa, jak Sein pol- 
ski. Proszę pokazać państwo, w którem rząd, wy- 
dając bez uchwały parlamentu 590 milionów zł. 
luk w obecnym wypadku, nie uważą za stosowne 
u tem zawiadomić przedstawiclelstwa narodowe- 
Zu i zdać mu sprawę z tych wydatków. Nie dziw 


Echa dymisji p. Czechowicza 


Konsternacja w obszie sanaciji 


(Telcfaner od korespondenta „Naprzodu”) 
Warszawa. 9 marca. 


W uzupełniernu naszych wczorajszych iniorma- ; 


cyl. odnośnie da dymisji ministra Czechow:cza, do- 
dać należy, że prasa sanacyjna gwaltownie stara 
się wamówić w opiuję, że zaszedł fakt drobnej wa- 
zt. Równocześnie w rozmaśty sposóh usiłuje prasa 
<anacyjna zbagatełzawać poważne wiadomości 0 
znacznych rozbieżnościach zdań w łou'c gab netu. 
Papoludniowe dzienniki Sanacyjne zaprzeczają wo- 
góle, jakoby na Radzie gabinetowej odnośnie d: 

dymisii p. Czechowicza ujawniła się rożbieżn::ść 
pogladów. Również zaprzecza prasa sanacyjta, ia- 
koby minister przemysłu i handlu nosił s'ę z zam a- 


rem ustąpiesia. j 
Informacje prasy Salticywie] podawane są jaka 


Wilk na przedmieściu Warszawy! 


Parogodzinna obława uwieńczona złapaniem zgłodni łego wilka 


(Telefonem od korespondenta „Naprzodu”) 
Warszawa, 9 marca. 

Na przedmieściu Warszawy Wola od kilku dni 
krążyły pozloski, że wieczorami podkrada się pad 
domy wysunięte natbardziej w stronę pól wilk. 
Dzs rano w jednym Z domów rozeszla się lotem 
hłyskawicy wiadomość, że na podwórzu jest wilk. 
Początkowa powstała ranika, potem mieszkańcy 
„uzbroili“ się czem kto mógł ! ruszyli na dziedzi- 
niec. Wilk przałąki sit gromady ludzi | przez par- 
kan wydostał się na pola. Po chwili iednak — wi- 
dacznie powodowany glom — powrócił i jed- 
nym susem dostał się do Śmietniska. 


Rada Ligi narodów 


. Wczor. i 
Genewa. 9 marca (PAT) 41 popołudniu 
obradowały różne komitety, GRE? innemi mini- 
ster Zaleski brat udział w posiedzeniu komiteta dla 
sprawy budowy radjostach Ligi narodów. Uzgod- 
niono ostatecznie stanowisko referenta ze stano- 
wiskiem przedstawiciela Sivasa Moty co pa 
maw delegala rządu SZESKIESERE 1 adpowie- 
dzianaści Szważcacji za prawidłowe Iwmikeztpywy 
nie radjostacji. a ile budowa tel = l wowa- 
dzenie powierzone zostanie Swa Sprawa ta 
zostanie ostatecznie zadecydowiww = *rześnio- 
wem Zgromadzeniu Ligi. a y 
NARADA MIEDZY POLSKA A MAŁĄ ENTENTĄ 
Genewa, Smarca (PAT). W Aiga dwb dzisiej- 
szego odbylo się u ministra Zaleskiego zebranie 
przedelawicieli małej ententy 1 Greci. w którem 


tedy, że Sejm a to prawo kontroli się upomina. 

Przez rok blisko zarówno on, jak NIKP proszą 

rząd, żeby przediażyl sprawozdanie ze swoich 

przekruczeń budżetowych | ustawę, mocą której 

Scjm miałby prawo to wszystko skontrolować. 

Premjer Bartel kilkakrotnie przyrzekał, że to jak- 

najszybctej uczyni, jednak, jak dowiedzieliśmy się 

z oświadczenia p. Czechowicza, rząd nie pozwolli 

mu przedłożyć tego Sprawozdania i ustawy. Nic- 

ma tedy imej drog! wylścia, jak rzeczowo rozpa- 
trzeć wnlosek o postawienie w stan oskacżenia. 

Referent zapowiada, że jeśli prezes NIKP przedło- 

ży żądane dokumenty i uchwały Rady ministrów. 

sprawa będzie mogła być zakończona jeszcze w 
; ciągu następnego tygodnia koło czwartku, piątku 
| Stanowczo sprzeciwiłby się wszelkiej próbie prze- 

wlekania sprawy. Wkońcu referent zaznacza, ŻE 
j słowa wyrzeczone przez p. Sanoicę: „poseł Lie- 
| berman prowadzi niebezpłeczną gre | udał się na 
| grząski grunt”. dobrze rozumię, lećnakowoż ża- 
dne pogróżki zo od spełnienia obowlązku nic po- 
wstrzymała. 

Pos. Sanojca sDrostowaniem faktycznemi z3- 
strzegł się, że pas. Lieberman niesłusznie mu in- 
synuuje pozróżki. Przystąpiono do glosowania. 

Wniosek pos. Downarowicza (BBS) przejścia do 
porzadku dziennego nad wnioskiem, odrzucony Z0- 
stał 18 głosami przeciw 9. Wniosek tow. Liebef- 
mana (stylistycznie nieco zmieniony) uzyskał 19 
ztosów przeciwka 9. 

Następnie postedzenie we wlorek u godz. li-ej 
| przed południem. 


okazują się pospolitą blaga. 
POŻEGNANIE P. CZECHOWICZA 


Warszawa, 9.marca (PAT). W dniu dzisiejszym 

; o zgodzic 11 cdbyłu się w msnisierstwię skarbu 
pożegnanie ustępującego ministra p. Qabricla Cze- 

| chowicza. W imieniu zebranych wyższych urzęd- 
ników minitserstwa i podlegiych instytacyj | urzę- 
dów przemówił kierownik min.sterstwa podsekre- 

1 tarz stanu, p. Grodyński, dając wyraz seziecznetnu 
uszuciu, jakie lączyło nrzędmków skarbowych z u- 
stępującym uraństrem. W odpowiedzi zabrał głos 
p. minister Czechowicz i podziękował wszystkim 
współpracowi:Kcm za wspólpracę- 


| Tymczasem wiadomość o wilku rozeszła się po 
| sąsiednich ulicac a podwórze przybył tłum za- 
ciekawionych mieszkańców Woli. Jeden z dozor- 
ców „uzbrojony“ w drabinę podszedł do śmietni- 
| ska i zatrzasnął drzwiczki. W ten sposób wilk 
| znalazł się w pułapce. 

W  miedzycza przybyło kilku policjantów, 
którzy przy pomocy sznurów skrępowali wilka, 
| moczem przytroczywszy ga do drabinki tłum zło- 


set osób podążył w triumfalnym po- 
chodzie na komisarjat. Tutaj umieszczona pojma- 
nego wilka w celi aresztanckiej. skąd popołudniu 
przewieziono go do ogrodu zoologicznego. 


wzięli udział ministrowie spraw zagranicznych Ju- 
gosławii i Grech. 
ROKOWANIA POLSKO - NIEMIECKIE 
NAD SPRAWA ULITZA 
Berlin, 9 marca (PAT). Biuro Woliła donosi z 
Genewy o pouinych rokowaniach. toczących się 
między delegacja polską a niemlecką. za pośred- 
nictwem sekretarza generakiego Lizi sir Ericka 
Drunmonda i wicesekretarza generalnego Sigimu- 
ry w sprawie dyskusji o aresztowaniu Ulitza | po- 
zastalych skarzgach nmicjszościowych polskiej | nie 
mieckiej Górnego Ślaska. Sir Erick Drummond i 
Sigimura odbyli wczoraj wieczór od godziny 10 


do 11'30 w nocy konierencię ze Streseimarsiem. 
poczem udal się natychmiast do ministra Zaleskie- 
go, z którym prowadzili dalsze rokowania. Pa wi- 
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zycie u ministra Zaleskiego. trwającej 20 minut, 
sir Driauncnd i Sigimura jeszcze raz powrócili 
pa północy do ministra Stresemanna, aby go Doi- 
formować o rozmowie z ministrem Zaleskim. Jak 
donosi barro Wolffa, po tej drugiej konierencii po- 
wstało przekonanie, że sprawa Ulitza znajdzie roz- 
wlązanie, w którem stanowisko niemieckie zn 
dzie swój wyraz, nie doprowadzając do rozi 
rokowań. Biuro Wolffa zapowiada, że minister Za- 


i leski złoży oświadczenie, na ktue minister Sre- 


semann w adpowiedzi swcłej sprecyzuie stanow:- 
sko niemieckie i w razie potrzzby poda powody. 
ula których Niemcy będą muz:ały sic powstrzymać 
od głosowania przy uchwalealiu rezclucji 

Genewa, 9 marca (PAT). Na dzislejszem posic- 
dzeniu Rady przyjęto bez dyskusji 5 raportów 
Adatciego w sprawie mniejszości górnośląskich, 
w tej liczbie trzy skargi polskie. Pod koniec przed- 
pałudniowcgo posiedzenia, przy dużym napływie 
publiczności i dziennikarzy, sprawozdawca od- 
szytał swój raport w sprawie skargi „Volłsbumdhi* 
to do aresztowania Ulitza. Ostateczna redakcja 
raportu ustalona została wczoral po północy po 
porozumieniu się z zainteresowanymi członkami 
Rady. Sprawozdawca wyraził przekonanie, Że 
władze sądowe robią wszystko, co do nich nale- 
ży. aby nie przerwać procedury w tej sprawie. 

Po sprawozdawcy zabrał glos minister Zaleski. 
który zaznaczył, że przyjmując raport w sprawie 
Ulitza, nie może nic dodać ponadto, co rząd pol- 
ski przedstawił w swoich uwagach na te- 
mat petych „Vołksbundu” w dniu 13 lutego. Oma- 
wlana sprawa znajduje się w ręku władz sądu- 
wych, jest przeto rzeczą oczywistą, że niemożli- 
wa jest żadna interwencja ze strony rządu pol- 
skiego ani też żadnej organizacji międzynaroda- 
wej w stosunku do czynności polskiego wymiaru 
sprawiedliwości. 

Pc przemówieniu min. Załeskiezo zabrał głos 
min. Stresemann, odczytując deklaracię, w której 
m. in. powiedziane lest, że proces przeciwko po- 
słowi Ulitzowi z tytułu jego charakteru jako przy- 
wódcy mniejszości ma piętno sprawy, wzbudza- 
jacej szczególne zainteresowanie, sprawy, której 
znaczenie wychodzi daleko poza ramy wypadku 
oderwanego. Z uwagi na te fakty min. Stresc- 
mann nie może uważać sprawy za ostatecznie za- 
łatwioną i nie występuje formalnie przeciwko 
sprawozdaniu, ale również nie wyrażając wyTaź- 
nei zgody na nie, zastrzega sobie w razie potrze- 
bv możność powrotu raz jeszcze do tej sprawy 
przed forum ligi narodów, po załatwieniu postę- 
powania sądowego. 


masaóc sa saosa 


Już nadesziy 5ifia uo 
Materjały krajowe i zagraniczne 
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Kraków — ulica uominikańska L. 2 


IELEGRANY 


KOMISJA POJEDNAWCZA W SPRAWIE 
ZATARGU W GÓRNICTWIE 

Katowice, 9 marca (PAT). Posiedzenie komisii 
pojednawczej i arbitrażowej w sprawie zatargu w 
górnictwie odbędzie się w poniedziałek 11 marca 
w Katowicach pod przewodnictwem Inż. Kossutu. 
Komisia rozpatrzy przedewszystkiemt punkty, do- 
tyczące modyfikac taryfy idealnej, natamiast 
sprawa ogólnej podwyżki będzie rozpatrywana na 
posiedzeniu komisji w dniu 17 bm. 


ŚLEDZTWO W SPRAWIE STRZAŁÓW 
W BELWEDERZE 

Warszawa, 9 marca (td. wł .„Naprzodu”). PID 
dowiaduję się ze źródeł miaradajnych, że prowa- 
dzone od dłuższego czasu śledztwo w sprawie za- 
bójstwa st. żandarma Koryzmy w wartowni bel- 
wederskiej utknęło na martwym punkcie, Docho- 
dzenie przeciwko podejrzanemu o to zabójstwo 
Kossowskiemu ulegnie umtorzeniu z powodu bra- 
ku dowodów winy. 


Koniec powstania w Meksyku 


Wiedeń, 9 marca (PAT). „United Press" donos! 
z Nowego Jorku, że meksykański prezydent Gil 
oświadczył. iż powstanie nle udało slę w zupełno- 
Ści. dzięki wierucśc] wojska i sile morafmel ominii 
publicznej, która od samego początku powstanie 
potępiła. 

Wiedeń, 9 inarca (PAT). Dzienniki donoszą z 
Mcksyku: Meksykańskie wojska rządowe, które 
musiały wczoraj opróżnić miasto Ciutad Juarez, — 
wobec przeważających sił powslańców, zostały 
pud eskortą amerykańską przeprowadzone prze: 
granicę do El Paso i internowane przez generala 
Mosleya w forcie Bliss. 


s „N 


L rucha socialisiuczneśe | 


ZEBRANIE PPS w PRZECIESZYNIE 

Dnia 3 tun. odbylo sie walne zebranie miejsco- 
wego koła PPS w Przecieszynie (powiat Oświę- 
vim). 

Zebranie zagail tow. Rzepus Antoni, sckretarzo- 
wal tow. Michalik. Do nowega zarządu weszli: 
przewodniczący Rzepu» Antoni, sekretarz Mi 
lik, skarbnik Sajdak Antoni, komisja rewizyjna: 
Kasperek Fr., Wasik Józci, Szinachio Andrzej, 
członkowie Zarządu: Zając Fr., Kulas Fr.. zastęp- 
ca przewodniczącego Wloszek Józef, zast. sekre- 
tarza Faruga Franciszek. zast. skarbnika Kotlar- 
czyk Tomasz. 

Na zakończenie tow. Rzenus omówił sprawy 
miejscowej organizacji wskazując co można osiąg- 
nąć przez zorganizowanie się, poczeni zgromadze- 
nie zakończono okrzykieni na cześć Marszałka 
Sejmu tow. Ign. Daszyńskiczo i klubu posłów so- 
cjalistycznych. 


Zwiazki I zoromadzenia 
ro 

DOROCZNA WALNA KONFERENCJA ZWIĄZ- 
KÓW ZAWODOWYCH W KRAKOWIE odbędzie 
się w nledziele 10 marca o zodzlnie 930 przedpa- 
łudniem w sali Domu Robutniczeza (ul. Dunajew- 
skiego 5. Il piętro) z następującym porządkiem 
dziennym: 1) Zazajenle kanierencji i odczytanie 
protokólu z ostatnie] konferencji; 2) Sprawozda- 
nie wydziału Rady zawodowej: a) prezydjum, b) | 
kasowe, c) komisji rewizyjnej; 3) Sytuacja gospo- i 


MODELE 


DOM ODZIEŻOWY 
S. LERNER, ul, GRODZKA 


Kursy samochodowo-motocyklowe 


ST. SZYBOWICZA, Krakńw, Arjańska L 1. 

Ważne dla zamiejscowych! Przez zastosowan a naj 

nawszych zdobyczy technicznych. czas trwania na- 

uki ograniczony da azażcim tygodni, — Przed wpi 

saniem zwledzajeie nasza urządzenia szkolne. — 
Wplay 4 Informacje codziennie. 


ED A AOR TIA IKC BT. EGT (TA 3 
BADRARKAA BRDA aiaa 
BERNARD ROTHBLUM 


Tel. 4244. Kraków, Kościuszki 14. Tel 4244 


Przedstawicielsiwo Huty Szklanej „Jabłonna“ Sp. Ake. 
w Warazawie 


wszelkie wyroby ze szkła według prze- 

poleca WERKA PERECA TAS lae CIA 

żądanie odwrotne oferty. Długołctnia dostawa 
dla P. T. Kas Chorych. 


OSŁABIENIE | 
BLEDNICE, 


LECZY 


Zarząd wodociąga mlejakiego w Krakowie 


wraca uwagę inieresowanych na ogłaszenia, wy- 
wieszono na labliczch w Maglstracia i w Biurza 
wodociagosem w sprawie 248 


SKŁADANIA OFERT 


na dostawą malarjaiow w roku 1929 30 | 
+24+4444444440044044004005450000 


PŁASZCZY DAMSKICH 
oraz UBRANIA i RASLANY MẸ AIE 


33m RATY | 


|jerzyimie malarza lakiernika 
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cza i polityczna; 4) Wybory wydzialu Rady | 
zawodowej. ki wizynie! : sądu połubowne- | 
go; 5) wnioski. W zazie braku kompletu w ozna- | 
czonym termiuje. konferencja cdbędzie się a go- 
dzinie 16 przedporudniem. hez względu na ilość 
reprezentowany-h Związków. Uprasza się wszyst- 
kle za:ządy związków o punktualue | bezwaruń- | 
kowe przybycie z mandatami, które otrzymają od 
Rady /an ocowej. 
Za Ride Związków Zawodowych: 

St Kruczkowski przew. K. Przybyś, sekr. 

ZGŁOSZENIA NA WSZECHŚWIATOWĄ KON- 
FERENCJĘ KSZTAŁCENIA DOROSŁYCH w 
Cambridge (Anzlja) przyjmuje TUR do dnia 12 hm. 
w sckretarjacie przy ul. Dunajewskiego 5. Konie- 
rencja odbędzie się w sierpniu br. Udział 1000 zł. 
wraz ze zwiedzeniem Belgii i Anglii, oraz podró- 
żą. 


a sprawozda- 
3) wybór nowegu 
lów na zjazd walny 


z ostatniego walnego zkromadz 
aie ustęnująceza Zar 
Zarządu Koła, 4) w 
i aktęgowy. 5) wn 

WSTĘPUJCIE DO KOŁA KRAJOZNAWCZO- 
TLRYSTYCZNEGO WŁODZIEŻY TUR. W 
codziennie ad 7—8 w Sekrelariucie młodzieży 
TUR, uł. Dunajewskiego 5 II] p. Pogadanki we 
środy od 7 do R. 


Łańcuch prasowy Naprzodu 


Wezwany przez tow. Mucka Franciszka skła- 
dam na fundusz prasowy „Naprzodu“ kwotę 5 zł. 
50 zr. i wzywam do złożenia podobnej kwoty to- 
warzyszów: Jaromina Romana ze Szczakowy. 
Karpa Franciszka z Nowego Sącza, Kotzjana Ema- 
nuela z Bielska, Kawę Andrzeja z Jasła i Drobota 
Rudołfa z Krakowa-Plaszowa. 

Bętkowski Andrzej (Kraków . 

Wezwany przez tow. Olechnego Piotra składam 
na fundusz prasowy „Naprzadu* kwotę zl. 5'50 i 
wzywam do złożenia podobnej tow. Wernikowskie 
go Wladyslawa i Lengasa z Warszawy, Kuciela 
Franciszka, Ślęzaka Walentego z Krakowa i Ku- 
czarę Franciszka z Prądnika Czerwonego. 

Graboś Władysław (Kraków). 

Wczwany przez kol. Bucałę składam na iwn- 
dusz prasowy 5 zł. | wzywam do złożenia takiej 
samej kwoty kol. Dobiję Jana, kond. z Bielska, 
Inglota Feliksa, kier. poc. z Żywca. Qawina Józe- 
fa, kond. z Żywca i Mrowca Wladyslawa, niaszy- 
nistę z Żywca. St Glzzowski (Żywiec). 

-ee 
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| Pierwsza Fabryka Lokomotyw w Polsce S$. A. 


w Crrzanowie 


poszukuje zdalnych kowali maszynowych 


na młoty i roboty ręczne irzy og iiskach. Reflaktnie się 

tylka na ady pierwszorzędne, kióre mogą się wykazać 

św.adect wum| kllkulein.ej praktyki, — Mieszkanie zapew- 

niane. Podanja wraz z odpl:ami Awiudaciw (hez orypina- 

łów) należy kierować do Dyrekcji Fabryki w Chrzanowie, 
zaś nie uwzględnione pozosiają bez odpowiedzi. 
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BADA DD" | Ckodzdedkią 
OGLOSZENIE. 


Zarząd Robotniczej Szółki oszczędności i pożyczek 
w Przemyślu 
Spółdzielnia zarejentrownna z oxraniczamą odpowiedzial- 
nością, zayrasza ninlejszem swoich członków na: 


XXI. Walne Zgromadzenie 


które odbędzie się w niedzielę dnia 24 marea 1829 roku 
a godzinie 8 popat. w lokalu Tow. Uniw. Ruboł. (1UR) 
Zaasnie (Doin Rubotniczy), z naut. porządkiem dzieanym: 


Zagajenie. 


E 


Równocześnie przyjmuje się załoszonia na kon- 
ferencję oświatową Rzeczypospolitej Polskiej w 
Puławach, która odbędzie się w maju br. Przewi- 
dzłany jest zwret kosztów dła pewnej liczby u- 
stników konferencji. Zgłaszać się mogą człon- 
kawie TUR i Związków zawodowych. Zgłoszenia 
przyjmuje rówmież sekretarjat TUR da 12 bm. 

ZGROMADZENIE DOZORCÓW KRAKOW- 
SKICH odnędzie się w niedzielę 10 bm. o godzinie 
2 popołudniu w Domu Robotniczym przy u. Du- 
najewsklego 5 II p. 

ZGROMADZENIE SŁUŻBY DOMOWEJ odbe- 
dzie się w niedzielę 10 bm. o godzinie 5 popołudniu 
w Domu Robotniczym przy ul. Dunajewskiego 5 
II piętra. 

WALNE ZGROMADZENIE KOŁA ZZK KRA- | 
KÓW-PŁASZÓW odbędzie się 11 marca w Pod- 
górzu przy ul. Tarnowskiego 7 I p. a godzinie 16 | 
z porządkiem dziennym: 1) Odczytanie protokółu 


Najnawsza matarjały na 


FIRANKI 


poleca fabryka firanek Mi- 
CHAŁ WEITZ, Kraków, ulica 
Grodzka L. 71. obok Wawelu 

(końcowy sklep) 137u 


JU NADECZLY 


+++re44e4e000 
Wyjazd do Warszawy zbyteczny! 


Załatwiamy wszelkie zlecenia w ządach, urzędach 
puńistwowycn i komunalnych, instytucjach finansowych 
1 wszystkicli innych w Warszawie, calej Polace i zngran:cą. 

Legalizacje dokumentów, sprawy koueularna, apad- 
kowe, poszukiwanie rodzin, ete. 

luierwencje, zasiępstwa, ;orady informacje, pośred- 
nictwo wa wszelkich sprawach. Windykacje weksli. Egie- 
kwowawie należnuści. Wywiady. | 
BIURO „POMOC PRAWNO-HANDLOWA * 

Warsz: wa, Nowy Swiat 28. 
Koraspondenci w każdej miejscowości potrzebni, 
Zanczek pocztowy na edpowiedź — pożądany. 


+004200990994009009009002000909000009000 


Większa rallnerja w zachodniej Małopolsce 


5 s A jdezyla! tokołu 2 poprzedniego Walnı 
obznajomioncgo z malowaniem napisów. Oferty mS pit e z CA 
RE 3 iatracji | 3. Sprawozdanie Zarządu z czynności za rok 1028, 
wraz z życiorysem nadsyłać do Gr 4, Sprawozdania lustratora Związku rew zyjnego. 
Naprzodu pod „Lakiernik 10005. 5. Sprawozdaaia Redy Nadzorczej z wnłaskiam Kamlaji 
WwWWwWwWwWwWwWwWwwww == | Hswizyjnej o udzielenie absolulerjum Zarządowi, 
6. Podziai nadwyżki. 
O EA | 7. Zmiana elaiuiu, podwyższenie udziała. 
8. Wybór 8 członków Rady Nadz. i 1 zastępcy. 


Nowo otwarty 
Skład towarów blawatnych 


1 SCHMEN, Kraków, ulica SZEWSKA Ł. 15 
(w podwarcu) 
poleca w wielkim wyborze ałolawianę. ręczniki, 


| Wybór 1 czianka Zarządu ì 1 zastęjcy. 
10. Wnioski i interpelacje, 

Walne Zgromadzenia odhędzia się hez wzgiędu na Ilość 
obecnych. 

Blana wylożony w lokalu Kasy, ul. Nowa L 6 w go. 
dzinach urzędowania. 


Za Radę Nadzorczą i Zarząd: 
Jan tinas, m. p. Fraucirzek Wiśniowski m, p. 


Spółdzielnia 
Kraków, ulica Towarowa 4 
Wykonuje wszelkie roboty kaflarskie 


solidnia, fachowo, po cenach um arkowanych. 


Uniaważniam zgubioną ksiątaczkę wojskową, wystawioną 
przez P, K. U. Soano»lec, na nazwisko Jan N.emiee, ur. 
1902, zamieszuały Zabłocie 42) ad Żywice. 


płółna, apale, markizety, klaty, zatliy IŁ p. 
UWAGA! Dla zaprowadzenia klienteli cemy wy- 
jąttowe miskile í 228 


OTOMANY, KANAPY 


RGZKŁADANE, MATERACE itp. 
m -e MB— 


Zakład tapicerski, Starowiślna 66 


I ! Dogodne warunki zapłaty !! 
IE" =" SE "R" 


Reklama dźwignią kandlu!! 


Uwaga na adres!! 


Wydawca: Emil Haecker, — Redaktor odpowie 


dzialny: Marjan Porczak. — Drukarnia Ludowa 


rukaroia w Krakowie, pod zarządem Henryka Schilta, 


